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•Nie wolno świętować dwóch dni w tygodniu « :  Stary K u p ie c— »Żydzi błogosławieństwem gospodarczym P o ls k u : Ma­
teusz M ieses— »Nasz bilans handlowy« :  J .1). — »Ustulenie dochodu przy pomocy norm dochodow ości«: (h )  —  ^Odpowie­
dzialność kupców za prowadzenie nieprawidłowych ksiąg*: ( t )  —  » Statystyka —  Droga do poznania własnego przed­
siębiorstwa*: Dr. Henryk Lauterbach  —  »C ży  wolno pod pisywać inne osoby na dokumentach* —  Dr. D. Schlany -  
Przegląd Prasy —  » Śląski Przegląd K upieck i* —  ^Inform ator Prawniczy,« —  »Stanotvisko prawne ajenta handlowe­
go '!: Dr. A. T. —  »Z  orzecznictwa pracowniczego«  —  »N O R M Y  Ś R E D N IE J  DOCHODOW OŚCI* —  » Poradnik buchal- 
łery jno - podatkowy* —  » W ym óg prowadzenia ksiąg handlowych a ]o u r « :  ( l )  —  »N ow e przepisy w sprawie obrotu- 
płatniczego z Palestyną*: Dr. L. S. —  ^Poradnik Celny< —  » Możliwości eksportowe* —  Kom unikaty  —

Nie wolno nam odpoczywać 
dwóch dni w tygodniu

Tw órcza myśl i wytrwała praca są i na zawsze pozo­

staną źródłem bytu i rozw oju  na świecie.

Głębsze rozmyślania na ten temat nasunął m i artykuł 

p. P iotra Drzewieckiego p. t. » 0  pracę wydajną«, zamie­

szczony w numerze 65/66 dwutygodnika » Po lityka  Gospo­

darcza^. W  artykule tym p. Drzewiecki podniósł, że » pod­

stawowym czynnikiem, decydującym o dobrobycie miesz­

kańców danego kraju jest pracowitość ludności, je j Zapo­

biegliwość, u m i e j ę t n o ś ć  w y k o r z y s t a n i  a 

c z a s u i dążność do poprawienia swego bytu, choćby to 

wymagało większego wysiłku«.

Poświęcając zwłaszcza dużo uwagi sprawie um iejętne­

go wykorzystania czasu, p. Drzewieckij występuje przeciw ­

ko » nadmiarowi świąt, nieznanych w przodujących pań- 

sDrach« i przeanalizowawszy nasze śt.osunki ubolewa, że 

»w  Polsce nie ma prawie głosów za przystosowaniem licz ­

by świąt do liczby świąt kulturalnego Zachodu.*

Poruszona przez p. Drzewieckiego sprawa posiada N A ­

D E R  IS T O T N E  Z N A C Z E N IE  dla całego naszego gospodar­

czego życia i musi żywo interesować każdego czynnie pra­

cującego kupca czy przemysłowca. M imo to bliżej zajm o­

w ać się nią nie będę, ponieważ —  zwłaszcza dziś — -można 

być b. łatwo źle zrozumianym.. Jako polski, Żyd, i, jako ku- 

piec zwężę więc to zagadnienie do sprawy przerwy w pracy 

dwudniowej w każdym tygodniu przez kupców żydowskich; 

przerwy dwudniowej, ponieważ w soboty większość kupców, 

Żydów powstrzymuje się od pracy posłuszna nakazom ich  

re lig ii, w niedzielę zaś praca ulega zawieszeniu skutkiem  

ustawy o przymusowym odpoczynku niedzielnym. Zróbm y  

mały gospodarczy obrachunek, a dojdziemy do wniosku 

wręcz zatrważającego.

O ficja lnych świąt, re lig ijnych  i państwowych, jest w ro ­

ku przeciętnie 65, tyleż w przybliżeniu jest świąt żydowskich, 

czy li: Ż Y D Z I Ś W IĘ T U JĄ  130 D N I RO C ZN IE , a więc blisko 

36% zamiast 18% . Przerwa dwudniowa, zwłaszcza jeśli cho­

dzi o kupiectwo żydowskie większych miast, stała się c- 

stałnio nieleduńe powszechna: duża część kupców np. la ­

tem opuszcza -wogóle miasto na, cale 2 dni.

Trudno jest, naturalnie, obliczyć i ująć w ścisłe cy fry  

straty, jakie nic tylko dla Żydów powoduje BEZCZYNNO ŚĆ  

500— 600 T Y S IĘ C Y  O B Y W A T E L I W  C IĄ G U  65 D N I RO ­

C Z N IE ; w każdym razie są one wielkie. Należy przecież 

pamiętać, że d w u d n i o w a f r  z e r. w a w p ł y w  a 

h a m u j ą c o  t a k ż e  n a  t e m p o  p r a c y  w 

d n i  p o tv s z e d n i e i z b y t  d ł u g i  o d y  o- 

c z y n e k d z i a 1, a r ó . w n i e u j  e m n i  e, j  a k 

f  r  a c a n a d, m i e r n a.

Musimy więc głęboko zastanowić się nad tym, jak dzień 

niedzielny wykorzystać dla naszej pracy zawodowej bez 

naruszania obowiązującego w Polsce ustawodawstwa.

Nad problemem tym zastanawia się również p. Drzewie­

ck i pisząc, że »p rdćow ici widzą w świętach możność wy­

łamywania takiej pracy, której nie mogą spełnić w dzień, 

powszedni'!..

Refleksje p. Drzewieckiego noszą charakter ogólny, mnie 

zaś chodzi o odpowiedź na pytanie konkretne: jaka to jest 

praca, k tóre j kupcy żydowscy z powodu nawału zajęć za­

wodowych nie mogą spełniać w dzień powszedni i  k tóre ] 

pow inni poświęcić dni niedzielne. Nam, Żydom przecież w 

wytrwałej i w ytężonej pracy ustawać nie wolno, należymy 

bowiem, do narodu, któremu zawsze przychodziło wydepty­

wać nowe ścieżki i nowe budować gościńce.

K iedy przypatruję się naszym dziejom, niejednokrotnie 

przychodzi m i na myśl, że Żydzi podobni są do owych ro ­

botników i inżynierów, którzy u: ciężkim  trudzie, zlani po ­

tem., prężąc mięśnie i wysilając umysł, budują najwspanial­

sze autostrady, po których wygodnie i radośnie jeżdżą... już  

inni. A  m imo to  —  te j ro li ludzi, którzy b. często sieją,



lecz o wiele rzadziej zbierają plon, nie tale łatwo byśmy się 

zrzekli...
Na te j pozycji p ionierskiej musimy się utrzymać za 

iwszelką cenę. Dlatego też winniśmy stale, bez przerwy, wy­

trwale, powiem, nowel, n a m i ę t n i e pracować, a nie­

dziela, ten obecny drugi dzień naszego odpoczynku, jeśli 

nie może być poświęcona pracy zawodowo - z a r o b k o -  

w e j, to poświęcona być winna pracy zawodowo - n a u- 

Ic o w e j.

Pogłębianie wiedzy zawodowej posiada ogromne zna­

czenie nie ty lko z indywidualnego punktu widzenia. Gdyby 

każdy kupiec w Polsce poznał do gruntu ta jn ik i swego za- 

wodu„ to handel nasz stanąłby w jednym szeregu z handlem 

najbardziej rozwiniętych pod względem gospodareszym kra­

jów  na świecie.

Zdajm y sobie z tego dobrze sprawę i w yciągnijm y na­

tychmiast praktyczne konsekwencje.

W  dniu niedzielnym pogłębiajm y naszą wiedzę wogóle. 

W  dniu tym form ułujm y nasze marzenia i ideały społecz­

ne. W  dniu tym stawiajmy i w ytyczajmy granicę naszej wy- 

bbraźni i pomysłowości, nie hamując 'ich wewnętrznego pę­

du. W  dniu tym m obilizujm y naszą wewnętrzną energię i 

wolę czynu. W  dniu tym gromadźmy się w swych organi­

zacjach zawodowych, na odczytach, zebraniach branżowych 

i in form acyjnych, czytajm y prasę zawodową. A le  przede 

wszystkim p o ś w i ę ć m y g o  p o z n a w a n i u  

n a u k o w y c h  p o  d s t a w n a s z e g o  z a w ó d  u, 

p r a w,  k t ó r e  n i m  r  z a, d zą, z a s a d ,  k t ó r e  

w n i rn p a n n j  ą, z rn i a n,  k t ó r  e w n i  m  

z a c  h o d z ą, r o z w o j  u,  k t o r y  ux n i m  s i ę 

d o k o n y w a. Kładźmy w tę pracę całą naszą dobrą wo­

lę i energię.

N  i e d z i e ł a  —  t o  n i e d z  i e ń o d p o c z y n- 

k u, n i e d z i e l a  —  t o  d z i e ń P  R  A  C Y  N  A  D 

S O D Ą.  Stary Kupiec.

gospodarczym Polski
MATEUSZ MIESES

Żydzi błogosławieństwem
i .

Piastowie faworyzują żydów ze względów 
skarbowych.

Żydzi przybyli do Polski nie jako intruzi nie­
proszeni przez nikogo, nie jako natrętni goście, nie 
jako hołysze - obieżyświaty, którzy się przysiedli 
do stołu cudzego nie wiadomo skąd i pragną się 
zadomowić samowolnie pod obcym dachem.

Żydzi zjaw ili się w Polsce średniowiecznej jako 
pionierzy urbanizmu zachodnio-europejskiego, jako 
pozytywny czynnik gospodarczy użyźniający kraj, 
jako przedstawiciele postępu w  rzemiośle, handlu i 
finansach, budowali oni, tworzyli oni nowe warto­
ści, pomagali oni przy wy dźwignięciu obszarów pier­
wotnych krytych odwiecznymi horami ku wyżynom 
cywilizacji miejskiej, jeśli zasiadali do stołu, lo na­
leżało się im za ich trud, fatygę i mozoł, za włożo­
ną inicjatywę, skrzętność i celową energię.

W  najstarszym dokumencie ustawodawstwa 
polskiego, w statucie kaliskim z roku 1264 wypo­
wiada władca wielkiej części Polski, Bolesław Po­
bożny pogląd, że Żydzi stanowią podporę Skarbu 
państwa i kto im wyrządza krzywdę, zabierając za­
staw bezprawnie, będzie ścigany „jako niszczyciel 
naszego Skarbu”  (ut dissipator nostrae camerae).

Ciekaww i wiele mówiący dokument stanowi 
przywilej udzielony dnia 15 maja roku 1327 przez 
króla Władysława Łokietka, miastu Sączowi na u- 
rządzenie rocznych jarmarków w święto Małgorza­
ty dziewicy: „zwalniamy od wszelkiego cła, wszy­
stkich gości i kupców, wszelkiego stanu i położenia 
ludzi, bądźto chrześcijan, bądźto żydów wybierają­

cych się na ten targ, a to wr tym celu, aby obywate­
le sądeccy mogli tym lepiej i pożyteczniej urządzać 
ten swój roczny jarmark” (Codex diplomaticus Po- 
loniae minoris, Iiist. III, Kraków 1876, str 206).

W idzim y tutaj, że król wskrzesiciel Polski roz­
bitej na dzielnice, lęgi wojownik i przewidujący po­
lityk, który bucie niemieckiej po miastach polskich 
skruszył stos pacierzowy, nie czynił w głębi ciemne­
go średniowiecza, żadnej różnicy pomiędzy kupcami 
żydowskimi a chrześcijańskimi przybywającymi na 
nowo zaprowadzone roczne targi. Motywuje on ró- 
wnorzędność w' traktow aniu, pożytkiem wynika i j- 
cym z jawienia się Żydów, tak samo jak i chrześci­
jan na jarmarkach. Monarcha polski wiedział o tym 
dokładnie, że obecność Żydów na jarmarkach pożą­
daną jest w interesie lepszego i pożyteczniejszego 
urządzania ich.

Politykę Bolesława Kaliskiego i Łokietka konty­
nuował wielki syn tego ostatniego, dzielny budow­
niczy murowanej Polski, jedyny władca ziem lccłiic- 
kicli, któremu potomność nadała niezwykły przydo­
mek świadczący o nieprzeciętności, epitet wielkości.

Oryginalne materiały ANGIELSKIE 

|  Pierwszorzędne fabrykaty BIELSKIE
111 1 " na ubrania, p łaszcze, kostiumy, pokrycia futer
poleca:

S. LUSTBADER, m . B ra d a  Lustbader
Sprzedaż  hur towa i detal iczna.

KRAKÓW, PL. DOMINIKAŃSKI 2
Tel. 113-70



Kazimierz W ielki, który statui kaliski faworyzujący 
Żydów, rozszerzył na całą Polskę, poprzedził tenże 
statut uwagą znamienną, że „pragnie powiększyć 
przeto korzyści swego Skarbu" (utilitates camerae 
noslrae augere cupientes“ .

Długosz w swym fanatyzmie religijnym przed­
stawia jakoby życzliwość Kazimierza W ielkiego dla 
Żydów, miała swoje źródło w Erosie, w miłości te­
go kochliwego monarchy do Esterki. Zupełnie nie­
słuszne zapatrywanie, oparte na plotce. Trzeźwe i 
wyraźne słowa wielkiego ostatniego Piasta na tro­
nie Polski zacytowane przeze mnie, zadawają sta­
nowczo temu kłam, aby Kazimierz W ielk i prowa­
dził swoją politykę państwową, ludnościową, gospo­
darczą pod kątem widzenia skrzydlatego Amorka.

Lepiej aniżeli pełen przesądów ksenofobicznych, 
zasklepiony wśród murów klasztornych historyk w 
habicie, orientowała się zawsze zagranica odnośnie 
do istotnych motywów sprzyjania Żydom przez Ka­
zimierza W ielkiego. W illiam  Coxe pisarz angielski, 
który w roku 1784 wydał książkę o swojej podróży 
do Polski, Rosji, Szwecji i Danii (Travels into Po- 
land, Russia, Sweden and Danemark, London, Tłńrd 
Edition, tom I, str. 239), pisze tam słowa spiżowe, 
godne zapamiętania sobie: „Powiadają, że należy 
przypisać wpływowi Esterki, liczne przywileje Ży­
dów w Polsce, którą nazywa się rajem żydowskim. 
Jednak, jeśli się bierze pod uwagę charakter Ka­
zimierza wydaje się rzeczą prawdopodobną, że Ży­
dzi zawdzięczają życzliwe przyjęcie ich w Polsce, 
raczej jego polityce, aniżeli jego afektowi dla swej 
metresy. Bowiem w  onych czasach byli Żydzi naj­
bogatszymi i najbardziej wyrobionymi handlowo 
ludźmi w Europie. Zezwalając im się osiedlić w Pol­
sce i zapewniając im niektóre wyjątkowe warunki 
bezpieczeństwa (immunities), spowodował Kazi­
mierz W ielki, że oni sprowadzili przemysł i dużo bo­
gactw do jego krajów.

W illiam  Coxe dodaje do powyższych wywodów 
małą uwagę wartą szczególnego podkreślenia, gdyż 
wynika ona nie z jakichś historycznych zastano­
wień, tylko z własnych spostrzeżeń dokonanych pod­
czas podróży w Polsce: „Liczba Żydów jest obecnie 
w Polsce ogromną i oni to też w pewnym stopniu 
powiększyli handel w tym kraju; jednak nie należy 
tego kwitnącego stanu rzeczy przypisać li tylko i wy­
łącznie statutowi Kazimierzowskiemu, ale raczej 
skrzctności tego nadzwyczajnego ludu (to Ihe indu- 
slry o f those extraordinary people), oraz też niedo­
łęstwu szlachty i uciskowi chłopów11.
Jagiellonowie sprzyjają im igracji żydów do Polski.

Królowie z dynastii W ładysława Jagiełły po- 
mnożyciele monarchii Piastów przez wielką schedę 
litewsko - białorusko - małoruską, zezwalali chętnie 
na imigrację Żydów z zagranicy, widząc w tym zna­
czną korzyść gospodarczą dla kraju. Zaświadczają

to liczne dokumenta zachowane po dziś dzień.
Król Kazimierz Jagiellończyk wydał w roku 

1171 glejt dla Żyda weneckiego Jakuba wraz z całą 
jego rodziną, na zamieszkanie w Polsce, przyczym 
zaznacza w glejcie, że „mając na względzie szcze­
gólniejszą biegłość i umiejętność w  prowadzeniu 
wszelkich interesów Żyda Jakuba z Wenecji, na pro­
śbę tegoż pozwala mu się przybyć do Polski wraz 
z familią i zamieszkiwać gdzie mu się podoba i na­
daje się mu wszelkie prawa i swobody, służące Ży­
dom już oddawna zamieszkałym w  Polsce (Metry­
ka Korony Polskiej X II 191, Bersohn, Dyplomata- 
riusz 221/293).

Motywacja jasna, bez oliwijania w  bawełnę i 
zbytecznych dygresyj: szczególniejsza biegłość i u- 
miejętność w prowadzeniu interesów handlowych 
czy finansowych, skłoniły władcę imperium polsko- 
litewskiego, do udzielenia zezwolenia Żydowi zamie­
szkałemu w mieście lagunów, na im igrację do kró­
lestwa Jagiellonów.

W  tym samym roku uzyskał również inny Żyd 
wenecki, Anselm, ale już w towarzystwie, większego 
orszaku przyjaciół i krewnych na osiedlenie się do­
wolne, w którymkolwiek mieście polskim (W iec­
howski, Matrykularz I nr. 1245).

Żydzi przybyli z takiego imperium handlowego 
jakim było miasto dożów, szczególnie w 15 wieku 
przed odkryciem drogi morskiej do Indyj, musieli 
z sobą przywieźć nowe metody handlowe, wielką 
obrotność gospodarczą, element konieczny, pożąda­
ny, pożyteczny dla połączenia Polski z rynkami eu­
ropejskiego zachodu, dla ożywienia obszernych u- 
gorów Sarmacji duchem ekonomiki współczesnej. 
Stąd to życzliwe nastawienie dla imigrantów żydow­
skich.

Jeszcze silniej wyraża się zainteresowanie wład­
ców polskich ze stanowiska czysto gospodarczego, 
finansowego, w imigracji Żydów z Zachodu do P o l­
ski, w szesnastym stuleciu, gdy nad Żydami ezeski- 
skimi szalał huragan prześladowań. Jagiellonowie 
objęli wprost protektorat nad imigrantami, nim je­
szcze do Polski przybyli. Pom ówimy o tym w naj­
bliższym artykule.
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Na s z  b i l a n s  h a n d l o w y
Już od przeszło roku, dokładnie od kwietniu 

1937, bilans naszego handlu zagranicznego kształtu­
je się ujemnie. Przywozimy z zagranicy więcej ani­
żeli wywozimy. Ujemne saldo wynosi za cały ten 
czas aż do końca lipca 1938 pokaźną kwotę blisko 
200 milionów złotych.

Na ujemne saldo bilansu handlowego składa się 
wzrost przywozu i lo zarówno pod względem war­
tości, jak i pod względem wagi —  z drugiej zaś stro­
ny spadek wywozu. Jeśli chodzi o przywóz, to 
wzrost jego wartości związany jest ściśle z rozwo­
jem koniunktury w  Polsce. Wynika to przede wszy­
stkim z rodzajów przywiezionych towarów. Gdy 
więc towarów konsumeyjnyeh przywieźliśmy tylko 
o 25 procent więcej aniżeli przed trzema laty, to 
węgla i jego przetworów oraz ropy przywieźliśmy 
o około 28 procent więcej, zaś towarów na cele in ­
westycyjne o 90 procent więcej. Z tych cyfr widać 
wyraźnie koniunkturalny, wynikający ze zwiększo­
nych inwestycyj, wzrost przywozu. Ożywienie w  im ­
porcie artykułów inwestycyjnych jest zrozumiałe na 
tle wielkiego planu inwestycyjnego, finansowanego 
kosztem około 1 rńiliarda złotych, zgodnie z poli­
tyką p. wicepremiera Kwiatkowskiego. Przywieźliś­
my więc więcej maszyn i aparatów, obrabiarek, sa­
mochodów, miedzi, rud itd.

Natomiast spadek eksportu tłumaczony jest 
międzynarodowym spadkiem cen zaznaczającym się 

z drobnymi wahaniami —  od dłuższego czasu, 
hen lo spadek cen spowodował, że mimo nieznacz­
nego tylko zmniejszenia się wagi towarów wywie­
zionych zagranicę, w efekcie finansowym otrzyma­
liśmy skurczenie się wpływów o około 30 milionów 
złotych w ciągu 7 miesięcy br., w porównaniu z a- 
nalogicznym okresem roku 1937.

W  tym całym zjawisku ujemnego bilansu han­
dlowego charakterystycznym jest jednak nie sama 
tendencja kształtowania się cyfr w tym lub innym 
kierunku, ale stosunek społeczeństwa i rządu do 
zagadnienia. Zainteresowanie naszym handlem za­
granicznym poważnie zmalało. Może przypisać to 
należy reakcji po nieco nadmiernym zainteresowa­
niu eksportem i importem w latach kryzysu ze stro­
ny fachowców, ale i polityków i szarych ludzi, kiedy 
to sprawy handlu zagranicznego zdawały się być 
pępkiem Polski? Może na zmniejszoną popularność 
lego zagadnienia w kraju w obecnym czasie wpły­
wa fakt, że po stronie bilansu płatniczego nie uwy­
datniają się narazić znaczniejsze wpływy ujemnego 
salda bilansu handlowego, jako że zestawienia de­
kadowe Banku Polskiego wykazują tylko drobne 
wahania w  ruchu złota i dewiz? A  może koła go­
spodarcze i społeczeństwo, oszołomione zawrotnym

tempem etalyzacji gospodarstwa przestało się inte­
resować dziedziną handlu zagranicznego w jakimś 
fatalistycznym przeświadczeniu, że na bieg polity­
ki rządowej w lej dziedzinie ażden głos prywatny 
nie może już wywierać skutecznego wpływu. W  każ­
dym razie notujemy obecną względną obojętność 
społeczeństwa i rządu naszym bilansem handlowym 
jako cechę posiadającą swoją stronę dodatnią i u- 
jemną:

Dodatnia strona polega na tym, że przestaliśmy 
wreszcie uważać bilans handlowy za fetysz, w ‘któ­
rym widzieć należy źródło naszych wszelkich trosk 
i nadziei gospodarczych. W  czasach kryzysu nasze 
resorty gospodarcze w rządzie z zaniepokojeniem 
obserwowały rozwój handlu zagranicznego. Każdy 
spadek eksportu wywoływał wtedy troski i zmar­
twienia, zaś każde zmniejszenie przywozu radość i 
nowee nadzieje. Bez głębszego zastanowienia się re­
dukowano, drogą mechaniczną, wartości przywozu 
i bez planu, na oślep, pchano eksport. Eksport stał 
się bożyszczem każdego ministra przemysłu i han­
dlu, każdego wojewody i starosty. Za żywą działal­
ność eksportową można było dostąpić wielu łask i 
przywilejów, zaś za wykazywanie większego zainte­
resowania importem - groziła obywatelowi łata 
nieomal zdrajcy kraju. Temu to zupełnie oryginal­
nemu nastawieniu do handlu zagranicznego mamy 
w dużej mierze do zawdzięczenia stan, jaki obecnie 
w tej dziedzinie panuje. Pod pozorem nie dość sta­
rannego pielęgnowania eksportu i rzekomo nadmier­
nego forsowania importu, rugowano z handlu za­
granicznego stare, zasłużone firm y kupieckie, za­
stępując je organizacjami społecznymi, afiszującymi 
się wprawdzie swym patriotyzmem i ożywionymi 
może najlepszą wolą, ale poza tym nie posiadają­
cymi nic, jak tylko nadzieje na poparcie rządowe 
i kompletny brak kwalifikacji oraz kapitałów. Na 
ten okres przypada niesłychany rozkwit polityki
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kontyngentów importowych i reglamentacji ekspor­
tu, który całkowicie zabagnił naszą wymianę z za­
granicą.

Gdyby względna apatia, z jaką społeczeństwo 
odnosi się obecnie do spraw handlu zagranicznego 
doprowadziła do rozluźnienia nazbyt krępującej „o- 
pieki“  rządu nad eksportem i importem —  byłaby 
to strona dodatnia tego zagadnienia. Pozostałoby o- 
no bowiem w sferze zainteresowań głównie fachow­
ców i uwolniłoby się w  ten sposób od kontroli i o- 
pieki czynników niepowołanych.

A le jest i strona ujemna. Polega ona na tym, 
że zbyt mała uwaga jaką poświęcamy bilansowi 
handlowemu może doprowadzić do zmarnowania 
sposobności dla skorygowania szeregu błędów w  na­
szej organizacji handlu zagranicznego. Jak okres 
kryzysu winien być zużytkowany dla usunięcia wad 
w polityce gospodarczej i dla uchronienia się w  ten 
sposób od powtórzenia się kryzysu —  tak zjawisko 
ujemnego salda bilansu handlowego winno nauczyć 
nas, co należy uczynić dla zaktywizowania tego han­
dlu. Stwierdźmy więc przede wszystkim, że racjo­
nalnie kierowane gospodarstwo społeczne powinno 
wykazywać możliwie duże obroty handlowe z za­
granicą. Nie może być dla kraju rzeczą obojętną 
czy saldo 10 m ilionów złotych osiągamy z różnicy 
między 30-milionowym eksportem a 20-milionowym 
importem, czy też między ekspertem o wartości 2 
miliardów złotych a importem o wartości 1990 m i­
lionów złotych. Winniśmy więc dążyć do powiększe­
nia obrotów zarówno po stronie wywozu jak i przy­
wozu. —  W  tym celu należy wszakże uwolnić han­
del zagraniczny od szeregu więzów, całkowicie zby­
tecznie ograniczających import i eksport. Nic chce­

my być źle rozumiani: doceniamy konieczność pew­
nych zarządzeń interwencyjnych, odpowiadającym 
tendencjom rozwojowym  gospodarstwa światowego. 
Ale w  naszym zespole zarządzeń mieszczą się licz­
ne takie, które nie mają nic wspólnego z ochroną 
gospodarstwa społecznego przed nadmiernym napo- 
rcm wypływów gospodarczych z zewnątrz, a które 
wynikają jedynie z zasadniczego kierunku etatysty­
cznego w  państwie, szczególnie bujnie pleniącego się 
w dziedzinie handlu zagranicznego. Nigdzie nie ma 
tylu central, urzędów, biur planowań, komisyj, ty­
lu zakazów, nakazów, rozporządzeń, okólników i do­
wolności interpretacyj ze strony władz administra­
cyjnych, co w dziedzinie wymiany handlowej z za­
granicą. Nigdzie leż zasada „Handel dla kupców14 
nie jest lak postponowana co tutaj.

Zarządzeniem wstępnym w  kierunku sanacji 
stosunków w  handlu zagranicznym musiałoby być 
przywrócenie prymatu czynnika handlowego, pry­
watnego. Organizacje społeczne i jednostki zasłużo­
ne winny otrzymywać wynagrodzenie nie w  drodze 
rozdawnictwa kontyngentów i szczególnych przywi­
lejów w imporcie lub eksporcie, lecz z właściwych 
źródeł finansowych. Polityka gospodarcza państwa 
winna dążyć do popierania firm  kwalifikowanych i 
rokujących nadzieje na prawidłowe i racjonalne u- 
trzymywanie stosunków zarówno importowych jak 
i eksportowych.

Bierny bilans handlowy nie kryje na razie żad­
nego niebezpieczeństwa w  sobie. Ale może on się 
okazać zjawiskiem niebezpiecznym, jeżeli nasze 
czynniki miarodajne nie wyciągną z niego odpowed- 
nieh nauk, jakie się zresztą same nasuwają.

J. D.

U s t a l e n i e  d o c h o d u
przy pomocy „norm dochodowości"

Znajdujemy się w przededniu wymiarów po­
datku dochodowego na rok 1938 tzn. wymiarów, ty­
czących się dochodów osiągniętych w roku 1937. 
Podobnie jak w latach ubiegłych, również i obecnie 
urzędy skarbowe wzywają płatników do dostarcze­
nia bądź pisemnych bądź ustnych wyjaśnień, które 
mają służyć za podstawę dla ustalenia osiągniętego 
dochodu. Jeżeli chodzi o przedsiębiorstwa, prowa­
dzące prawidłowe księgi handlowe, to sprawa w y­
miaru tego podatku nie przedstawia żadnej trudno­
ści, bo wymiar opiera się na wynikach księgowych; 
inaczej natomiast sprawa się przedstawia, jeżeli cho­
dzi o przedsiębiorstwa nie prowadzące ksiąg han­
dlowych.

Tu zwrócić należy uwagę na jedno, że —  oo- 
dobnie zresztą jak przy ustalaniu obrotów —

w s z e l k i  materiał księgowych posiada duże zna­
czenie. Jeeżli więc ktoś nawet nie prowadzi ksiąg 
„prawidłowych44 w formalnym i materialnym zna­
czeniu, to, — jeżeli w innej form ie wszystkie zaszło­
ści majątkowe i zarobkowe zapisuje, —  natenczas 
zapiski takie —  choćby jeszcze raz tak prymitywnie

I Kupując czekoladę mleczną lub deserową
A T R I
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prowadzone —  posiadają poważną moc dowodową, 
muszą być brane pod uwagę przez władzę wymiaro­
wą, która odpowiednio pozytywnie do łych dowo­
dów się ustosunkowuje n. b., o ile zapiski te spra­
wiają wrażenie „ r  z e t e l n o ś c  i“ .

Jak wiadomo, zasadniczym, podstawowym wa­
runkiem przewidzianym przez ordynację podatko­
wą w związku z ustalaniem wymiarów podatkowych 
jest, aby wymiary te opierały się na materiale fak­
tycznym. Ordynacja podatkowa jakoteż Instrukcja 
podatkowa taxative wymieniają „materiały faktycz- 
ne“  w rozumieniu tych przepisów. Najpocześniejsze 
miejsce w  hierarchii tych materiałów zajmuje: ze­
znanie płatnika, potem idą wyniki badania ksiąg 
handlowych, następnie wyniki lustracji przedsię­
biorstw, a dopiero jedno z końcowych miejsc w  gra­
dacji wartościowej materiałów faktycznych zajmu­
ją tzw. „normy orientacyjne i szacunkowe*4, porów­
nanie z innymi przedsiębiorstwami i posiłkowanie 
się pomocą biegłych. A zatym, stosowanie tzw. norm 
szacunkowych uważane być musi jako malum ne- 
cessarium, wchodzące w  zastosowanie jedynie w  w y­
padku zupełnego braku innych, bardziej przekony­
wujących i do rzeczywistości zbliżonych materiałów 
rzeczowych.

W  Nr. 32 „Przeglądu Kupieckiego** ogłosiliśmy 
normy orientacyjne ustalone dla okręgu krakow­
skiej Izby skarbowej. Norm y te są ustalone jako 
n e t t  o to znaczy, iż — po myśli § 30 o. p. —  
stosowane one być mogą do przedsiębiorstw prowa­
dzonych w  lokalu znajdującym się w  cudzym bu­
dynku, tak, że z wyniku osiągniętego przy stosowa­
niu tych norm wolno potrącić jedynie udowodnio­
ne koszty czynszu za lokal oraz koszty kierownictwa 
w  przypadku, gdy właściciel osobiście przedsiębior­
stwem nie kieruje. Na przykładzie wygląda to na­
stępująco:

Kupiec N. N. trudniący się drobnym handlem 
towarów galanteryjnych, (guziki, nici, torebki, port­
fele itp.), zajmujący lokal handlowy w cudzym bu­

dynku płaci od tegoż lokalu czynsz w wysokości zło­
tych 1.200 rocznie i sam przedsiębiorstwem kieruje; 
jego obrót za rok 1037 wynosił zł. 60.000. W  pun­
kcie 51 wykazu norm zamieszczonego w  Nr. 32 
„Przeglądu Kupieckiego** figuruje stawka 15% dla 
tego rodzaju przedsiębiorstw. A  zatym 60.000 po­
mnożone przez 15% wynosi zł. 9.000, a od tej sumy 
potrącić należy zł. 1.200 (czynsz) czyli że dochód 
netto takiego kupca, wypośrodkowany na podsta­
wie norm szacunkowych, wynosił zł. 7.800. —  Od 
tej sumy nic już nie można potrącić, a w  szczegól­
ności nie można potrącić zapłaconych podatków bez­
pośrednich, kosztów ubezpieczenia itp. Natomiast 
jeżeli dochód wynosił mniej niż 50.000 zł. wzgl. 
(przy innym rodzaju handlu norma orientacyjna 
wynosiła np. 8%, obniża się przypadającą stopę po­
datkową o 2 stopnie na każdego członka rodziny, po­
zostającego na utrzymaniu głowy rodziny po po­
trąceniu jednej osoby (a więc jeżeli ojciec ma na 
utrzymaniu żonę i troje dzieci, to odlicza mu się 
tylko 6 stopni, przypadającego na 3 dzieci; jeżeli 
wdowiec utrzymuje 3-je dzieci, to odlicza się tylko 
4 stopnie na dwoje dzieci (art. 27 ustawy o pod. 
dochodowym).

Jak zaznaczyliśmy, stosuje sic normy od obro­
tów osiągniętych w roku 1937. W  bardzo wielu w y­
padkach wymiary obrotów za tenże rok są jeszcze 
nieprawomocne, gdyż zaczepione zostały rekursami 
tak, że w chwili obecnej jeszcze nie ma rozstrzygnię­
cia Komisji Odwoławczej tzn. nie jest jeszcze pra­
womocnie rozstrzygniętym czy wymiar obrotu za 
rok 19337 wynosi kwotę ustaloną przez Urząd skar­
bowy czy też zredukowaną przez Komisję Odwoław­
czą. W ładze wymiarowe w  wypadkach takich prak­
tykują w  ten sposgb, że za podstawę dla ustalenia 
dochodu przyjmują wymiar nieprawomocny t. j. 
przez siebie za 1937 ustalony. Jeżeli natomiast 
w  wyniku wniesionego odwołania przeciwko usta­
leniu obrotu —  wymiar ten w  przyszłości zostanie 
zredukowany, to władze wymiarowe uwzględniają



fakt ten przy rozpatrywaniu odwołań od wymiaru 
podatku dochodowego tzn. automatycznie redukują 
również wymiar dochodu. Rzecz zrozumiała, że w 
interesie każdego płatnika leży wniesienie odwoła­
nia od wymiaru dochodu, opartego na wymiarze o- 
brotu zaczepionego odwołaniem odnośnie ustalenia 
jego wysokości, gdyż w  ten sposób ma widoki zre­
dukowania wymiaru dochodu, o ile zniżonym mu 
zostanie wymiar obrotu.

Odnośnie prawa potrącenia kosztów czynszu od 
sumy dochodu wyjaśniamy, iż Ministerstwo skarbu 
okólnikiem z 23 lipca 1937 L. D. V. 7815/1/37 za­
wartym w dzzienniku Urz. Min. Skarbu Nr. 19, poz. 
668 poleca podwładnym Urzędom nie żądać od pła­
tników' udowodnienia poniesionych kosztów loklu 
lecz potrącać ten wydatek z urzędu w  wysokości po­
danej wr wykazie najemców' zgodnie z danymi wyka­
zanymi w podatku od lokali.

Norm y szacunkowe winny być stosowane w  tej 
wysokości, w t jakiej ustaliła je na dany rok Izba 
skarbowa, a więc w  wysokości ogłoszonej wr Nr. 32 
„Przeglądu Kupieckiego14. Odstąpienie od tycli norm 
jest dopuszczalne tylko w  przypadkach uzasadnio­
nych specjalnymi okolicznościami. Odstąpienie takie 
powinno być w  akcie wymiarowym lub odwoław­
czym należycie uzasadnione. Jeżeli władza wymia­
rowa odstępuje od tych norm na niekorzyść płatni­
ka, natenczas może to nastąpić tylko na podstawie 
opinii przynajmniej 2-ch biegłych (§ 67); jeżeli na­

tomiast władza wymiarowa stosuje stawki niższe 
aniżeli ustalone przez Izbę skarbową, nie potrzebuje 
do tego opinii biegłych lecz może to uczynić wTe wła- 
snym zakresie przy należytym umotywowaniu.

Umotywowanie to musi być „należyte44 tzn. wła­
dza wymiarowa musi konkretnymi argumentami u- 
zasadnić powód, dla którego zastosowała normę np. 
wyższą niż ustalona. Nie mają wartości ogólnikowe 
uzasadnienia jak np. wyrobiona klientela, wzrost o- 
brotów w następnym roku, wyjątkowo dobra ko­
niunktura, gdyż N. T. A. wyrokiem z 7 kwietnia 1937 
U. rej. 5545/35 ogłoszonym okólnikiem Min. Skar­
bu z 4 maja 1937 L. I). V. 21857/2/37 orzekł, że za­
stosowanie wyższej niż normalne normy zyskowno- 
ści nie ma w  aktach usprawiedliwienia wobec cze­
go uchylił wymiar jako wadliwie dokonany.

Norm y szacunkowe są tylko normami orienta­
cyjnymi i w  zasadzie —  mogą nastąpić podwyżki 
lub obniżki. W ładza wymiarowa może więc w  cał­
kiem wyjątkowych wypadkach i po zatwierdzeniu 
jednomyślnym przez 2-cli biegłych podwyższyć te 
normy, po bardzo konkretnym uzasadnieniu tego. 
To samo prawo przysługuje też płatnikowi, który 
może zaofiarować uzasadnione dowody, wykazują­
ce niesłuszność ustalonej normy wzgl. wykazując 
konieczność jej obniżenia. Rzecz naturalna, że w y­
padków takich nie można wyliczyć, gdyż są to przy­
padki całkiem sporadyczne. (h )

O odpowiedzialności kupców
za prowadzenie nieprawdziwych ksiąg
Doniosłe orzeczenie Sądu Najwyższego.

W edle Kodeksu Handlowego obowiązani są do pro­
wadzenia • ksiąg handlowych tylko kupcy rejestrowi t. j. 
kupcy, którzy z tytułu prowadzenia przedsiębiorstwa w 
większym rozmiarze obowiązani są wpisać się do rejestru 
handlowego oraz spółki handlowe m. in. spółki jawne i 
komandytowe. Kodeks Handlowy nie przewiduje, jakie 
księgi kupiec ma prowadzić a jedynie daje ogólne wska­

zówki co do rodzaju księgowości i celu, jakiemu ona, ma 
służyć. W  szczególności księgi handlowo powinny odpo­
wiadać następującym warunkom: 1) winny być prowadzo­
ne według zasad praw idłowej rachunkowości kupieckiej 
t, j. zgodnie z wymaganiami nauki księgowości, 2) win­
ny być dostosowanie do rodzaju i rozmiaru przedsiębior­
stwa, 3) w inny umożliwić ujawnienia stanu majątkowego 
(aktywa i passywa) i interesów handlowych (obroty i ich 
wynik i).

Cenlon Tc*
„ M A  N D  A R A ”

najlepsza w smahu i jahosci
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wykonuje wszelk ie czynności w zakresie księgowości i udziela bezpłatnych porad P. T. Członkom Związku Stowarzyszeń

-Kupieckich oraz Abonentom  „Przeglądu  Kupieckiego".

Ordynacja podatkowa wymaga, aby księgi stanowiące 
podstawę dla wymiaru podatków były prowadzone prawi­
dłowo i rzetelnie, przyczyni za prawidłowe uważa się księ­
g i prowadzone w  myśl w yżej cyt. przepisów K . H. i zw y­
czajów handlowych. Za rzetelne czyli prawdziwe uważać 
należy księgi prowadzone zgodnie z rzeczywistością. Za 
nieprowadzenie ksiąg handlowych wogóle przewiduje ko­
deks karny karę aresztu do 6 miesięcy lub grzyw ny (od 
5.—  do 200.000.—  zł.). Natomiast za prowadzenie księ­
gowości w  sposób niezgodny z prawdą, czyli za nierzetel­
ne prowadzenie przewiduje kodeks karny karę więzienia 
do łat 5-ciu. Ten ostatni przepis dotyczy zarówno tych, 
którzy są obowiązani do prowadzenia ksiąg, jak i tych, 
na których nie spoczywa z ustawy obowiązek prowadze­
nia ksiąg, a prowadzą je dobrowolnie z tych .czy innych 
względów. Obok kodeksu karnego za nierzetelno prowa­
dzenie ksiąg przewiduje karę również ordynacja podatko­
wa i to karę grzyw ny w  wysokości od jedno do dwu­
dziestokrotnej kwoty uszczuplonego lub narażonego na u- 
szczuplenie podatku lub aresztu do 6 mies. albo też obie

kary łącznie. Na (le tych karnych przepisów spornym by­
ło dotąd, który z tych przepisów należy stosować w  przy­
padku prowadzenia nierzetelnych ksiąg handlowych. W ąt­
pliwości jakie nasuwały się w  praktyce sądowej, były 
nader istotne, gdyż ordynacja pod. —  jak  wspomniano —  
przewiduje tylko karę grzyw ny i areszt do 6 mies., nato­
miast kodeks karny karę do 5-ciu lat więzienia. W  związku 
z tym Minister Sprawiedliwości wystąpił do Sądu N a j­
wyższego o rozstrzygnięcie tej zasadniczej kwestii: Sąd N a j­
wyższy w  wyjaśnieniu swym z maja 1938 r. uznał, że 
nierzetelne prowadzenie ksiąg handlowych, o ile pozostaje 
ono w związku z uszczupleniem należności podatkowej win­
no hyć karane tylko na podstawie ordynacji podatkowej. 
W  tych wypadkach, gdy ordynacja podatkowa przewiduje 
obok grzywny możliwość wymierzenia aresztuj o ile wła­
dza skarbowa uzna, że należy wym ierzyć areszt, powinna 
się zw rócić z odpowiednim wnioskiem do Sądu. W yjaśnie­
nie powyższe S. N. ma doniosłe znaczenie, bo wydano na 
podstawie wniosku M . Spraw, ma poniekąd charakter au­
tentycznej wykładni. ( t )

Z problemów organizacji przedsiębiorstwa.

Dr. HENRYK LAUTERBACH

Statystyka - droga do poznania własnego przedsiębiorstwa
Dzisiejsza twarda walka ekonomiczna zmusza kupca do 

wykorzystania wszelkich możliwości jego przedsiębiorstwa 
i do jak  najekonomiczniejszej pracy. Pierwszym  warun­
kiem zaś ekonomicznej pracy to dokładna znajomość w ła ­
snego przedsiębiorstwa jego struktury i sposobu pracy. !W 
tej jednak dziedzinie kupiec dziś jeszcze niejednokrotnie 
grzeszy niekompletną znajomością tych danych. Pow ód zaś 
leży w  tym, że idzie on przeważnie utartą drogą wielolet­
niej rutyny i zadowala się prowadzeniem mniej lub w ię­
cej do jego potrzeb przystosowanej księgowości (która prze­
cież ogranicza się do rejestrowania zmian w  wartości kom­
pleksu majątkowego przedsiębiorstwa), nie zawsze korzy­
sta natomiast z tak skutecznego środka poznania działania 
własnego przedsiębiorstwa, jakim  jest s t a t y s t y k a .

Niech czytelnik nie ulęknie się tej tak groźnie brzmią­
cej nazwy. Przecież w  mniej lub w ięcej skromnej mierze 
każdy kupiec statystykę] u siebie stosuje. W szelkie zesta­
wienia cyfrowych danych (obrotów, składu, wierzytelności 
i t. p.) i porównywanie ich stanowią przecież statystykę. 
Małym trudem można usunąć bezład w  tego rodzaju obli­
czeniach i przystosować je do wym ogów  przedsiębiorstwa. 
Umiejętnie przeprowadzone statystyki mogą przy małym 
nakładzie pracy dostarczyć przedsiębiorcy szereg interesu­

jących danych. Rozważanie i obserwowanie tego materiału 
i jego zmian rozwojowych nasuwa przedsiębiorcy dużo 
spostrzeżeń i wniosków i ułatwia mu przez to jego pracę 
kierowniczą.

Najpopularniejszą i najłatwiejszą formą zestawienia 
statystycznego to obliczanie i porównywanie liczb bez­
względnych.

Np. w  miesiącu styczniu sprzedano
artykułu A  1.250 sztuk 

„  B 250 „
„  C 250 „
„  D 750 „

łącznie 2.500 sztuk 
albo: miesięczne obroty wynosiły:

w styczniu zł. 15.000.—
„  lutym 22.500.—
„  marcu „  18.000.—
„  kwietniu „  12.000.—  itd.

L iczby bezwzględne nie przemawiają jednak tak do 
naszej wyobraźni, jak liczby względne. Dlatego warto nie­
k iedy zadać sobie nieco trudu i wyrazić np. powyższe w y ­
niki w  liczbach relatywnych.
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I  tak powiemy: w  styczniu udziały poszczególnych 
artykułów w ogólnej sprzedaży wynosiły:

art, A  50%
„  B 10%
„  C 10%
„  D 30%

Statystyka zaś miesięcznych sprzedaży będzie bardziej 
plastyczna, jeśli jakiś miesiąc np. styczeń, lub przeciętną 
miesięczną sprzedaż poprzedniego roku, weźmiemy za pod­
stawę obliczenia i powiemy, że sprzedaż tego miesiąca jest 
równa 100, dalsze zaś miesiące obliczym y w  procentowym 
stosunku do obranej podstawy. W  tym wypadku tabele po- 
rówawcze będą wyglądać następująco: 

aj sprzedaż ze stycznia —. 100:
styczeń 100 
luty 150 
marzec 120 
kwiecień 80 itd.

b) przeciętna miesięczna sprzedaż poprzedniego roku
18.000 =  100:

styczeń 83 
luty 125 
marzec 100 
kwiecień 66 itd.

Możnaby też powyższą statystykę tak obliczyć, by sta­
le obrót poprzedzającego miesiąca brać za podstawę rów­
ną 100. ‘

Nauka statystyki zna cały szereg mniej lub więcej 
skomplikowanych sposobów obliczania i demonstrowania 
zebranych cyfr, które tu pominiemy. Dodamy tylko, że dla 
bardziej wyrazistego zobrazowania dokonanych yobliczeń 
stosuje się często wykresy różnego rodzaju. Dla systema­
tycznie i regularnie prowadzonych statystyk (np. obrotów, 
stanu składu itp.) sowicie opłaca (się mały trud sporządze­
nia wykresu, który sprawia, że wyniki poprostu ..rzucają 
sio w oczy” .

Skąd czerpiemy materiał do obliczeń statystycznych? 
Najważniejszym  źródłem jest k s i ę g o w o ś ć .  Te 
przedsiębiorstwa, dla których statystyka ma szczególnie 
ważne znaczenie, jak np. przedsiębiorstwa przemysłowe, 
winny dbać o to, by organizacja księgowości, zwłaszcza 
w doborze kont, ułatwiała prace statystyczne. Szczególnie 
dużo materiału dostarczą nam księgi pomocnicze, które pro­
wadzą kontrolę ilościową majątku przedsiębiorstwa. W  
praktyce tak zebrany materiał jest wystarczający i we w y­
jątkowych tylko wypadkach należy uciec się do innych 
źródeł (specjalnie sporządzane zapiski, korespondencje itd.)

Wkońcu należy sobie zdać sprawę, jakie dane z życia 
przedsiębiorstwa wym agają statystycznego ujęcia. Głos de­
cydujący ma tu charakter przedsiębiorstwa i rodzaj jego 
pracy. Dla przykładu postaramy się dać przegląd najważ­
niejszych objektów statystyki w  przedsiębiorstwie handlo­
wym, zaznaczamy jednak, że jest tu wolne pole dla indy­
widualnej inicjatywy.

Obrót lo ośrodek zainteresowania statystyki w  przed­
siębiorstwie handlowym. Naogół przedsiębiorstwa ogranicza­
ją  się do miesięcznych wzgl. rocznych zestawień wartości

obrotu. Tymczasem równie ważne są, częstokroć zanied­
bano, obliczenia ilościowego obrotu. Porównywanie zmian za­
chodzących we wartości i ilości obrotu według lat, miesię­
cy, tygodni a nawet dni, jest dla kupca bardzo pouczają­
ce. Dla uproszczenia pracy porównawczej warto niejedno­
krotnie obliczyć przeciętną sprzedaż tygodniową czy też, 
zwłaszcza dla detalisty, dzienną. Równie ciekawą jest kwe­
stia z czego t. j. z jakich artykułów składał się obrót i ja ­
kie zmiany zachodziły we wzajemnym stosunku ilościowym 
i wartościowym sprzedanych artykułów w  ciągu poszcze­
gólnych tygodni czy miesięcy. W  ten sposób skonkrety­
zowane doświadczenie może oddać duże usługi w  latach 
następnych. W  hurcie będzie rzeczą interesującą zbadać 
rozmieszczenie geograficzne naszego obrotu, wedle ilości, 
wartości i jakości, z uwzględnieniem tendencji zmian w  
ciągu roku. Można porównać statystycznie rezultaty pracy 
poszczególnych podróżujących czy przedstawicieli, w od­
nośnych rejonach i rentowność tychże. Można obliczyć i- 
lość i rodzaj zwrotów towarowych, ilość faktur i ich prze­
ciętną kwotę, i ilość wysłanych paczek, ich przeciętną wagę 
i zawartość itd.

Bardzo ważną jest statystyka, stanu składu i jego 
zmian ilościowych i wartościowych oraz statystyka zamó­
wień. Można śledzić statystycznie w p ływ y  kasowe i ryme- 
sowe i ich przeciętne tygodniowe lub dzienne, tendencje 
stanu dłużników, ich płatności i obligo, ilość protestów 
wekslowych, tendencje rozwojowe kosztów handlowycn w  
liczbach bezwzględnych i względnych (zwłaszcza w  sto­
sunku do sprzedaży). Możnaby tak mnożyć w  nieskończo­
ność przykłady interesujących dla przedsiębiorstwa cyfr 
statystycznych. Dobór ich zależy, jak  zaznaczyliśmy, od 
indywidualnego przypadku.

Nakonicc wspomnieć jeszcze wypada, o kilku specjał 
nycli rodzajach obliczeń statystycznych, szczególnie jasno 
charakteryzujących pracę i stan przedsiębiorstwa, które 
jednak, w  odróżnieniu od obliczeń przeprowadzanych re­
gularnie w ciągu roku w  pewnych odstępach czasu (co mie­
siąc lub co tydzień), możemy przeprowadzić dopiero z 
końcem roku po zamknięciu ksiąg i sporządzeniu bilansu, 
gdyż na materiale tym musimy się oprzeć. O tych w  paru 
słowach innym razem.

Pióra wieczne amerykańskie „ P a r k  e r ”:
zł. 18-50, 25*-, 35--

Pióra wieczne amerykańskie „Waterman“:
zł. 33 36 -, 42 -, 55'-

K s ięg i hand low e: am erykank i, kasy  am erykańsk ie, k a rto tek i i  tp.

Druki firmowe: 1000 kopert z drukiem od zł 620
1000 pocztówek „ „ „ 7‘80
1000 listów maszynowych

lepszych z drukiem „ „ 12‘-
Dostawa i wysyłka prompt
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Czy wolno podpisywać inne osoby 
na prośbach i dokumentach

Niemal codziennie spada na nas „m iły obowią­
zek" podpisywania różnych pism, podań, próśb, re- 
cepisów zwrotnych, weksli i innych dokumentów. 
Niejednokrotnie kupiec, przemysłowiec, rzemieślnik 
lub agent, znajdując sic w podróży lub, będąc prze- 
szkodzony swymi zajęciami, wyręcza się przy po­
wyższych czynnościach członkami swej rodziny lub 
personelem, którzy nie zdając sobie sprawy z kon­
sekwencji, podpisują bez zastanowienia się adresata, 
zamieszczając na wymienionych wyżej prośbach, 
dokumentach, lub protokołach imię i nazwisko za- 
interesowanej bezpośrednio osoby.

Na szczęście, takie podpisywanie najczęściej w 
praktyce nie prowadzi do ujemnych skutków, gdyż 
władze, kierując się pewnym liberalizmem nie 
sprawdzają autentyczności podpisów i w myśl sta­
rej zasady „w o kein Kltiger — kein Jager“ akty te 
zostają złożone do archiwów i schodzą z porządku 
dziennego.

Zadaniem niniejszego artykułu jest ostrzeżenie 
i zarazem wskazanie zainteresowanym osobom, że 
tego rodzaju lekkomyślne podpisywanie osób trze­
cich, ,cżiyli umieszczanie na jakichkolwiek aktach 
urzędowych ,lub nawet prywatnych, podpisów mo­
że prowadzić do bardzo ujemnych konsekwencji. 
W  szczególności w  myśl art. 187 kod. karnego „kto 
podpisuje osobę trzecią je j imieniem i nazwiskiem 
na jakimkolwiek dokumencie mającym znaczenie 
dowodowe dla W ładz lub nawet osób prywatnych, 
popełnia przestępstwo podrabiania dokumentów i 
za takie przestępstwo przewidziana jest kara więzie­
nia do lat 5-ciu.“

Sprawy te podlegają już w  I. instancji kompe­
tencji Sądów Okręgowych i najniższa kara wyno­
sić musi 6-cio miesięczne pozbawienie wolności bez 
zamiany na 'grzywnę. Co najwyżej można liczyć 
w  pewnych wypadkach na zawieszenie warunkowe 
kary.

Umyślnie przytoczyliśmy powyższe przepisy u- 
stawowe i sankcje karne, ażeby zwrócić uwagę za­
interesowanym przed bezwiednie popełnianym z 
lekkomyślności przestępstwem niemal codziennie.

Dla dokładnego zrozumienia tego przestępstwa, 
dajemy przykładowo pewne ewolucje, jakie spra­
wa ta przechodziła.

Jeszcze przed kilku laty podpisywano np. we­
ksle za osobę trzecią, wypełniając bez żadnego do­
datku na blankiecie wekslowym imię i nazwisko 
właściciela firmy. W  razie procesu zarzucano zwy­
czajnie nieautentyczność podpisów i sprawa była 
wątpliwa, czy taki weksel jest ważny. Dopiero Sąd

Najwyższy orzeczeniem plenarnym z dnia 19 maja 
1928 r. w sprawie Rw, 2483/27 przyjął tezę, żc „pod­
pis własnoręczny jest istotną przesłanką zobowią­
zania wekslowego, zaczyni z wekslu nic może od­
powiadać osoba, którą na wekslu podpisała osoba 
inna, choćby z jej upoważnienia". Za tą tezą posz­
ła później cała judykatura Sądu Najwyższego, i od 
lego czasu jeżeli np. żona podpisze męża na wekslu, 
choćby to uczyniał z polecenia i upoważnienia 
mąż nie może odpowiadać wekslowo. Do roku 1931 
sprawy te kończyły się na unieważnieniu takiego 
wekslu i w razie wykazania, że osoba podpisana na 
wekslu dała upoważnienie do podpisu —  natenczas 
nie można było pociągnąć osobę podpisującą do od­
powiedzialności karnej. Dopiero orzeczenie Sądu 
Najwyższego Izby Karnej w składzie 7-miu sędziów 
Nr. judykatu O. 143/31 kładzie kres tym wątpliwoś­
ciom, uznając że zgoda osoby trzeciej na podpisanie 
przez sprawcę dokumentu jej nazwiskiem nie usu­
wa karalności, a może jedynie wpłynąć na złagodze­
nie lub zawieszenie kary.

Od tego czasu Sądy Cywilne w razie zarzucenia 
i udowodnienia, że weksel został podpisany przez 
inną osobę, odstępuje akta z urzędu prokuratorowi 
dla wszczęcia dochodzeń karnych o występek z art. 
187 k. k. za podrobienie dokumentu.

Tego rodzaju procesy karne są bardzo częste 
i niemal bez wyjątku kończą się wyrokiem skazu­
jącym. Z naciskiem należy zaznaczyć, że obojętną 
jest rzeczą czy podpisujący, miał upoważnienie do 
podpisu.

W  ślad za powyższym orzeczeniem Sądu Naj­
wyższego, należy wyjaśnić, że karze podlega nie tyl­
ko ten, który podpisuje weksel, lecz także len 
kto podpisuje jakikolwiek dokument, który mo­
że mieć pewne znaczenie zawodowe. Dla przy­
kładu podajemy, jakie tu dokumenty wchodzą 
w grę. Kto więc podpisuje odwołanie do Izby 
Skarbowej lub do W ładzy Administracyjnej, 
protokół przed Władzą Skarbową lub administra­
cyjną, pełnomocnictwo, recepis pocztowy przy od­
bieraniu przesyłek pocztowych, pokwitowania na od­
biór pieniędzy, bony i t. p. nie może podpisywać o- 
soby trzeciej, gdyż jest to podrobienie podpisu i na­
raża się na ściganie za przestępstwo z art. 187 k. k.

Kto zatym znajduje się w  położeniu, że zmuszo­
ny jest na prędce podpisać kogoś, powinien przede 
wszystkim, o ile to możliwe, podpisać siebie swoim 
imieniem i nazwiskiem. W  żadnym wypadku nie 
wolno podpisywać innej osoby. Poprawniej będzie 
uwidocznić na takich dokumentach, że podpisuje się 
inną osobę. Np. w  form ie: „za Józefa Markowicza



podpisała z jego upoważnienia Franciszka Marko­
w icz" itp.

W  razie konieczności wysłania np. odwołania 
można wysłać go bez jakiegokolwiek podpisu, bo w 
tym wypadku po myśli art. 105, lit. d. ordynacji po­
datkowej w razie wniesienia odwołania bez podpi­
su Władza Skarbowa zgodnie z przepisem art. 106 
§ 4 o. j). wzywa płatnika do uzupełnienia braku w 
terminie 7-dniowym, tak, że ewentualnie nic się nie 
może stać, jeżeli pismo zostanie wysłane bez pod­
pisu. Należy tylko zaznaczyć imię i nazwisko oso­
by wnoszącej odwołanie w nagłówku. Reasumując 
więc wszystkie powyższe wywody, dochodzimy do 
prostego wniosku, że nie wolno podpisywać na żad­
nym akcie i na żadnym dokumencie innej osoby. 
Zawsze należy podpisywać siebie samego z ewentual­
nym dodatkiem, że podpisuje się za kogoś.

URZĄDZENIA DOMOWE

m ożna p ięk n ie  i trw a le  odśw ieżyć  lak ie ram i
z f i r m y

„F A R i  O 1“
Farby, Lakiery, Pędzle, Artykuły gospodarcze

KRAKÓW,  UL. STRADOM 2
( N A P R Z E C I W  W A W E L U )

T E L : 169-31

K och ‘ s enam el k ry je  jedn orazow o , 
d a je  s iln y  i t r w a ł y  p o ł y s k .

Szczotki - wycieraczki - artykuły owadobójcze. 

B ezp ła tne porady fachow e. Obsługa solidna.

Zamówienia telefoniczne załatwia się odwrotnie. 
Telef. 169-31.

Palqce problemy kupiectwa żydowskiego
W  jubileuszowym numerze „Naszego Przeglą­

du" znacliodzimy artykuł prezesa Stow. Kupców w 
Łodzi ]). Lewsztajna, który omawia aktualne pro­
blemy kupiectwa żydowskiego wywodząc nr. im:

Naczelna Organizacja kupiectwa żydowskiego 

swoją działalnością w  ciągu ostatniego dziesięciole­

cia stworzyła takie warunki, że kupiec żydowski do­

szedł do zrozumienia, że przedsiębiorstwo swoje mu­

si on oprzeć również na trwałych podstawach praw­

no - handlowych, przede wszystkim przez prowadze­

nie należytej księgowości handlowej.

T a  słuszna zasada każdego racjonalnie prowa­

dzonego przedsiębiorstwa pozwala nietylko na nale­

żytą kontrolę rentowności przedsiębiorstwa, lecz daje 

kupcowi przede wszystkim możność unikania wszel­

kich zawisłości i nieporozumień z tytułu świadczeń na 

rzecz skarbu.

Drugim poważnym zadaniem jest należyta o rga ­

nizacja rynku zbytu i dystrybucji towarów przez d o ­

tarcie do konsumenta w najbardziej nawet zarzuco­

nych miejscowościach.

Okres kontyngentów, restrykcyj dewizowych, 

kompensacji i różnych perturbacyj gospodarczych 

wym aga od kupca solidnego przygotowania do swe-

go zawodu, by mógł on z zadania swego należycie 

się wywiązać. Tutaj wielce pomocną w  różnych sy­

tuacjach będzie kupcowi należyta znajomość przepi­

sów prawnych oraz odpowiednich ustaw regulujących 

dane zagadnienia i problemy.

Bezustanne zmiany zachodzące w  naszym życiu 

gospodarczym, wym agają należytego dostosowania 

się do nowych okoliczności.

Szybka orientacja i szybka działalność są warun­

kiem sine qua non, by nie wypaść z orbitry stanu 

gospodarczego.

Kładzenie w dużej mierze spraw fiskalnych jest 

dlą kupiectwa znaczną ulgą, która pozwala mu na, 
większą koncentrację wysiłków  w  pracy zawodowej.

A  na odcinku tym w  tej chwili trwa ostra walka.

By w yn ik  jej był dla kupiectwa żydowskiego po­

myślny wszystkie wysiłk i iść muszą w  kierunku na­

leżytego przysposobienia zawodowego, zwłaszcza 

przyszłego pokolenia młodych kupców.

’ Pod  znakiem stworzenia wyszkolonych i należy­

cie wykwalifikowanych kadr młodych kupców żydow­

skich idą aktualne zamierzenia i dążenia żydowskich 

organizacji kupieckich.

Jest to chwalebne nawiązanie do starych trady­

cji przedwojennego kupiectwa żydowskiego Łodzi.

Czy abonujesz już 
„Przegląd Kupiecki"?

u



P R Z E G L Ą D  P R A S Y
Wojna wiedzie do klęski 
ekonomicznej

Często nazywa sic obecną koniunkturę koniun­
kturą wojenną. Jest to nazwa o tyle trafna, że isto­
tnie jednym z podstawowych elementów obecnej sy­
tuacji gospodarczej są powszechne zbrojenia. Ale nie 
należy tej nazwy rozumieć w  ten sposób, że zbroje­
nia są motorem pomyślności gospodarczej. Chyba 
przeciwnie, pomyślność gospodarcza umożliwia 
zbrojenia, one zaś same pomyślność tę zmniejszają, 
są czynnikiem gospodarczo hamującym.

Jeśli już same zbrojenia są czynnikiem hamu­
jącym pomyślność gospodarczą, cóż powiedzieć o 
wojnie? A  niestety, są i tacy, którzy w wojnie widzą 
wyjście z trudności gospodarczych swego kraju. Złu­
dzeniom tym przeciwstawia się „Kurier Poranny" 
omawiając gospodarcze skutki wojny. Pisze on w 
szczególności:

„N ie, nie można się wzbogacić anektując teryto­
rium sąsiada tak, jak nie wzbogacili się warszawia­
nie, gdyby np. Grodzisk przyłączono do stolicy.

K iedy  oglądamy się dokoła siebie, w idzim y wszy­
stkie wielkie k ra je  i małe kraiki w obliczu trudności 
ekonomicznych, których bynajmniej nic rozwiązuje 
postępujące ożywienie gospodarcze w  świecie. N ie mo­
że ono zlikw idować bezrobocia „strukturalnego” , nie 
można usunąć owego tragicznego zjaw iska „nadpro­
dukcji”  wśród powszechnej nędzy i nędzy wśród mo­
żliwości wytwórczych, jakich nie znały jeszcze dzieje 
ekonomiczne ludzkości. Gdzie szukać przezwyciężenia 
trudności, leżących poza sferą przemian koniunktural­
nych i tkwiących w  samej strukturze gospodarki 
współczesnej? —  W  zbrojnym natarciu na sąsiada? 
Obserwując rozwój wypadków międzynarodowych nie 
wolno drogi tej uważać za wyłączoną, ale z całą sta­
nowczością można ją uznać za najfałszywszą i za naj­
bardziej zwodniczą.

Nie, wojna niczego nie zbuduje, do niczego nie 
doprowadzi. Uświadomi co najwyżej tę prawdę, że 
w warunkach cyw ilizacji naszej wszelka wojna w ie­
dzie ostatecznie do klęski ekonomicznej zarówno zw y ­
ciężonych, jak i zwycięzców .”

Holdingi państwowe
Istnieją przedsiębiorstwa, należące bezpośrednio 

do skarbu Państwa i przedsiębiorstwa, stanowiące 
własność innych przedsiębiorstw państwowych bądź 
też banków państwowych. Tą drogą dochodzimy do 
powstawania holdingów państwowych. Są to w swo­
im rodzaju curiosa.

Np. Sp. z o. o. Zjednoczenie Górniczo - Hutniczo 
jest wspólną własnością 13. G. K., Skarbu Państwa i 
Skarbu Śląskiego. Zkolei Zjednoczenie Górniczo - Hut­
nicze jest właścicielem Górnośląskich Zjednoczonych 
Hut Królewskiej i Laury, które to przedsiębiorstwo 
znowu jest właścicielem Częstochowskiego Tow . Gór­
niczo - Przemysłowego S. A.

Podobny przykład: P. K . O. należy do Skarbu 
Państwa, P. K. O. jest właścicielem Banku „Polska 
Kasa Opieki” . Ta ostatnia znowu jest właścicielem 
Polskiego Biura Podróży »Orbis« sp. z o. o.

52% akcji przedsiębiorstwa Huta »P o k ó j«  S. A.
,należy do Skarbu Państwa (kapitał akcyjny wynosi 
50 milj. zł.). Huta »P o k ó j«  jest ogromnym przedsię­
biorstwem i składa się z w łaściwej huty »P o k ó j«  o- 
raz buty z »Baiidon«, produkującej stal szlachetną. 
Huta »P o k ó j«  jest ponadto wielkim koncernem, gdyż 
posiada m. in. 98,8?% kapitału akcyjnego Huty »Lu- 
dw ików « w K ielcach (kap. akc. 1.750.000 zł.), 50,1% 
kapitału akcyjnego przedsiębiorstwa Z. Zieleniewski, 
Fitzner i Gamper S. A . (kap. akc. 15.000.000 zł.), 
40,16% kapitału akcyjnego S. A . »Ferrum « w  Kato­
wicach (kap. zakł. 4.500.000 zł.). Z kolei firma Z. Zie­
leniewski posiada 24,4% w  Pierwszej Fabryce Loko ­
motyw w  Polsce w Chrzanowie oraz 49,9% w  firmie 
Babcock-Zieleniewski w  Sosnowcu.

BIURO BUCHALTERYJNO-REWIZYJNE
L E O P O L D A  C O L D S T E I N A

Kraków, ul. Starowiślna 86. — Tel. 174-36.
organizuje biura, zakłada księgi, b i l a n s u j e ,  przeprowadza rozliczanie spólników

Wielkie doświadczenie w sprawach 
b ucha I te ryj no -  podatkowych
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Zrównoważenie i zrozumienie
Te dwie cechy należą u kupca do najistotniej­

szych. W  każdym zakresie —  w odniesieniu do kli­
enta, do personelu, do dostawcy — kupiec powinien 
być z r ó w n o w  a ż o n y. Utrzymanie równo­
wagi ducha - mimo niejednokrotnie piętrzących sic 
trudności i troski - okazuje sic w życiu praktycz­
nym niemniej ważne, jak inne czynniki składające 
się na całokształt handlu.

Pojęciem pokrewnym jest zrozumienie. W yka­
zywanie zrozumienia jest już wykwitem dobrej wo­
li, pewnym dawaniem czegoś ód siebie, pewną fun­
kcją twórczą. Twórczą dlatego, bo okazując zrozu­
mienie dla kogoś, pobudza go się do czynu, do dzia­
łania, do aktywności.

Do czego zdążają powyższe rozważania 
Pragniemy nimi wykazać, że zrównoważenie i 

zrozumienie są funkcjami równie koniecznymi w 
odniesieniu do życia społecznego i organizacyjnego. 
Zrównoważony kupiec zdaje sobie sprawę, czym 
jest o r g a 11 i z a c j a zawodowa i nie mierzy 
jej jedynie pod aspektem chwilowych korzyści lub 
tylko pod kątem widzenia „co ja mam od niej". Bo 
organizacja niczego nie ma na sprzedaż, natomiast 
jako zbiorowość zawodowych jednostek uważana 
być winna za armię, która gdy zachodzi potrze­
ba —  staje na posterunku.

A  gdy w dalszym ciągu kupiec ma z r o z u-

m i e n i e dla swojej organizacji, to troszczy się 
i dba o nią, interesuje się nią, przychodzi z inicja­
tywą, zwraca uwagę na dziedziny z jego punktu w i­
dzenia ważne, nie opuszcza żadnego zebrania, speł­
nia regularnie swoje zobowiązania składkowe, nie u- 
trudnia ciężkiej pracy inkasenta, bierze udział w  wy­
siłkach organizacji jednym słowem twórczo 
w s p ó ł d z i a ł a  z organizacją.

Oto kwintesencja naszych uwag. Współdziała­
nie! Czyż dużo się wymaga od kupca, skoro prag­
nie się jego współpracy w zakresie spraw dotyczą­
cych jego żywotnych interesów?

Bo ż y w o t n e  —  o tym należy pamiętać — 
one są zawsze, a najwyżej w danym momencie nie­
aktualne. Ale kto wie, czy nie staną się aktualnymi 
za dzień, za tydzień za chwilę? Który z kupców to 
wie lub przewidzieć zdoła? 1 który z kupców potrafi 
s a m własnymi siłami przeciwdziałać wtedy, gdy 
jego interesy będą zagrożone?

W arto o tym pomyśleć i zastanowić się; czasy 
wymagają tego. L. i'.

Przybyło aż 2-ch....

Klasycznym uzupełnieeniem naszego dzisiejsze­
go artykułu n. t. „Zrównoważenie i zrozumienie” 
jest sprawa ostatniego Zebrania informacyjnego

J U Ż  S Ą  W S P R Z E D A Ż Y

Doktora L U S T R A
M y d ł a  Leczn icze :  Przetłuszczone i Higieniczne

> M i n A C U L U M «



Zwołanego dla członków przez Stowarzyszenie Kup­
ców G/Śl. w Katowicach.

Na zebraniu tym miały być referowane sprawy 
tak niezmiernie dla kupiectwa doniosłe, jak rozpo­
rządzenie o cennikach, sporządzaniu faktur, opłatach 
od mąki i kaszy itd.

Zwołanie tego Zebrania wskazywało na aktyw­
ność Stowarzyszenia, które trzymając palec na pul­
sie życia gospodarczego, pragnęło zapoznać swoich 
członków ze sprawami istotnie ważnymi i aktual­
nymi.

Na cóż jednak przydadzą się dobre chęci, gdy 
zrozumienia niema. Bo jakżesz inaczej, skoro na Ze­
branie, na które rozesłano 250 zaproszeń przybyło 
aż... 2-ch (słowami dwóch) kupców.

Gdzie była reszta? Odpowiedzi na lo oczekiwać 
należałoby od 248 zaproszonych.

Akcja kupiectwa na dozbrojenie Armii.

W  ulż. tygodniu odbyło się pod przewodnictwem 
prez. inż. Zmigroda kolejne posiedzenie Komitetu 
Zbiórki na Dozbrojenie Arm ii przy Stowarzyszeniu 
Kupców G/śl. w Katowicach.

Na posiedzeniu tym omówiono dalsze szczegóły 
techniczne akcji oraz wysokość przewidzianych 
kwot, wpłynąć mających na podstawie rozesłanych 
deklaracji; postanowiono również w miarę rozwoju 
akcji osobiście odwiedzać ofiarodawców.

Komitet wyraża przekonanie, że akcja zbiórko­
wa prowadzona pod hasłem; „W szyscy kupcy na 
Dozbrojenie Armii  —  dwa razy daje, kto prędko da­
je " —  znajdzie żywy i należyty oddźwięk wśród ku­
piectwa żydowskiego Katowic.

Z rejestru handlowego Sądu Okręgowego 
w Katowicach.

Do rejestru handlowego A. 3231 wpisano dnia 24 sty­
cznia 1938 firmę o brzmieniu: »Dorn sztuki« Dr. A lbert 
Schuller z siedzibą w Katowicach, ul. Marsz. Piłsudskiego 6. 
Przedmiotem przedsiębiorstwa jest: sprzedaż antyków, o- 
brazów i dywanów perskich.

MODNE T K AN I N Y
do wyłącznej sprzedaży na całą Polską

S. SPIRA
KRAKÓW,  G R O D Z K A  4

Do rejestru handlowego A. 3230 wpisano dnia 24 sty­
cznia 1938 firmę o brzmieniu: G af-F ilm  włość. Maurycy Ci- 
sielski z siedzibą w  Katowicach Plac Marsz. Piłsudskiego 12. 
Przedmiotem przedsiębiorstwa jest pośrednictwo przy w y­
najmie filmów, Jakub Cisielski ma prokurę.

*  *  *

Do rejestru handlowego A. 3388 wpisano dnia 1 czer­
wca 1938 firmę o brzmieniu: Skład M ebli M. Gnendclman, 
seidziba Katowice, ul. Marsz. 1’iłsudskitgo 15. Przedmiotem 
przedsiębiorstwa: sprzedaż mebli. Kupcem jest Maria vel 
Matka Gnendclman. Prokurę samoistną otrzyma! Dawid Ju­
da Gncndelman.

„Przegląd Kupiecki" —  organem Stowarzyszenia 
Kupców G/ŚI. w Katowicach.

Na odbytym onegdaj posiedzeniu Zarządu u- 
chwalono jednomyślnie ustanowić „Przegląd Kupie­
cki" organem Stowarzyszenia Kupców G/Śl. w  Ka­
towicach.

Zniżki do Teatru Miejskiego w Katowicach.

Członkowie Stowarzyszenia Kupców G/Śl. w  Ka­
towicach, PI. Wolności 9, otrzymać mogą w  biurze 
Stowarzyszenia 35-procentowe zniżki do Teatru 
Miejskiego.

KOPERTY i PAPIERY LISTOWE inanej marki „ W e s k e - H i l ! 11
 | w y r a b i a  I —------

FABRYKA WYROBÓW PAPIEROWYCH
. . W E S K O - M I U "  W. i 8. SPI RA

Kraków, ulica Gliniana 24
Skrytka pocit. 318 Telefon Nr. 130-18
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Stanowisko prawne ajenta handlowego
(Ajent handlowy a pełnomocnik podróżujący (komiwojażer)

Przez  umowę ajencyjną rozumie kodeks han­
dlowy (art. 568— 580) umowę, na podstawie której 
kupiec (ajent czyli przedstawiciel) podejmuje się 
stałego pośrednicżenia w zawieraniu umów na rzecz 
pewnej firm y lub zawieranie ich w  jej imieniu. A- 
jent handlowy jest samodzielnym kupcem i tym 
się różni od pełnomocnika podróżującego (kom iwo­
jażera, akwizytora), że ten ostatni pozostaje w  sto­
sunku służbowym do firmy. Od pośrednika zaś róż­
ni się ajent przede wszystkim tym, że ajent pośred­
niczy stale na rzecz pewnej firmy, gdy natomiast 
pośrednik sprawuje swe czynności dorywczo na 
rzecz różnych osób. Od komisanta wreszcie różni 
się ajent tym, że ajent działa w  imieniu swego mo­
codawcy, natomiast komisant wykonuje swe czyn­
ności w własnym imieniu a tylko na rachunek ko­
misanta.

I  Najnowsze modele kapeluszy 

| damskich jedynie we firmie

lADWIGt (YPES [
| Kraków, Grodzka 38 |
| T e l e f o n  N r. 126-03. §

Prawa i obowiązki ajenta handlowego.
Umowa ajencyjna może być zawarta w  jakiej­

kolwiek formie, ustnie lub pisemnie a także milczą­
co przez samo faktyczne wykonywanie czynności 
ajencyjnej.

Ajent ma prawo do prowizji od umów zawar­
tych przy jego udziale; jeżeli zaś ajent został usta-

Każdy kupiec zalalwia Inkas© weksli przez 
Spółdz. Bank Kupiectwa K rakow sk iego  Grodzka 40. I. p.

W  obrocie często zacierają się te różnice mię­
dzy ajentem a komiwojażerem, choć ze stanowiska 
prawa handlowego, podatkowego i socjalnego za­
chodzą między nimi doniosłe różnice. Wystarczy 
wspomnieć, że ajent handlowy jako samodzielny ku­
piec podlega podatkowi obrotowemu, podczas gdy 
kom iwojażer lub akwizytor nie opłaca podatku o- 
brotowego. Z drugiej zaś strony, komiwojażer po­
zostający w  stosunku pracy do kupca, w  imieniu 
którego zbiera zamówienia, podlega obowiązkowi u- 
bezpieczenia i spory między nimi rozpatruje sąd 
pracy, ajent zaś jako samodzielny kupiec obowiąz­
kowi ubezpieczenia nie podlega i 1. d.

îiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiimiiiiiiiiHiiiiiiiiiiiniiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiinig

| N a ś w i ę t a ! )
poleca doborowe wina gronowe 
i palestyńskie „ K A R N E L 11 

| m i ó d  i w i n a  k r a j o w e  | I

|  L. B i l f e l d ,  K r a k ó w  1
| ulica Dietla 49. Telefon 161-47 |
  .

nowiony dia pewnej miejscowości, okręgu lub dla 
pewnego koła odbiorców, to ma prawo do prowizji 
również od umów zawartych bez jego udziału, je ­
żeli odnoszą się do tego okręgu lub do tego koła 
odbiorców. „

Zasadniczo ajenl ma prawo do prowizji już z 
chwilą zawarcia umowy, jeżeli jednak przedmio­
tem umowy jesl kupno lub sprzedaż, —  co prze­
ważnie ma miejsce —  to nabywa prawo do prowi­
zji dopiero z chwilą wykonania umowy t. j. gdy zle­
ceniodawca otrzymał towar, albo cenę kupna lub 
przyjął inne pokrycie. Jednak w  tych przypadkach, 
w których zleceniodawca nie wykonał umowy bez 
ważnej przyczyny, ajent nabywa prawo do prowi­
zji mimo niewykonania umowy przez zleceniodaw­
cę.

Wysokość prowizji o ile nie została określona 
w umowie, oznacza się według zwyczajów panują­
cych w siedzibie ajenta, a w  braku zwyczaju nale­
ży się wynagrodzenie „słuszne“ . Do zwrotu wydat­
ków i kosztów ajent niema prawa, o ile w  umowie 
sobie tego nie zastrzegł, bo ustawodawca wychodzi 
z założenia, że ajent winien koszty i wydatki po­
kryć z prowizji.

Obliczenie i wypłata prowizji powinny być do­
konywane co 3 miesiące, o ile umowa nie stanowi



HOW OŚCI
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SKŁAD S U K N A  B. SCH9 NBERG
K R A K Ó W ,  UL. 6RODIKA 34

inaczej, przyczyni zleceniodawca, —  o ile jesl kup­
cem, —  obowiązany jest wręczyć ajentowi wyciąg 
z ksiąg handlowych, dotyczących umów, od których 
należy się prowizja. Na zabezpieczenie prowizji i 
ewent. wydatków i kosztów służy ajentowi prawo 
zastawu na rzeczach i papierach wartościowych, 
które otrzymał w związku z umową ajencyjną. 
Rozwiązanie umowy ajencyjnej.

Umowa ajencyjna zawarta na czas oznaczony 
wygasa z upływem terminu, na który była zawarta, 
może być przedłużona wyraźnie lub milcząco przez 
faktyczne wykonywanie po upływie terminu. Umo­
wa ajencyjna zawarta na czas nieoznaczony, może 
być wypowiedziana na 3 miesiące przez każdą ze 
stron, przyczyni okres wypowiedzenia musi się koń­
czyć ostatniego dnia miesiąca kalendarzowego. Stro­
ny mogą oczywiście określić inny termin wypowie­
dzenia.

Ponadto umowa ajencyjna wygasa w 
przypadkach a) ogłoszenia upadłości do majątku 
jednej ze stron, b) w razie śmierci ajenta; nie w y­
gasa natomiast w  razie śmierci zleceniodawcy, chy­
ba, że umówiono się inaczej.

Z orzecznictwa pracowniczego
a) Nadgodziny bez zezwolenia pracodawcy. Jeżeli pra­

ca w  nadgodzinach wykonywana była bez pozwolenia lub 
zlecenia pracodawcy, jak i też. w 'czasie trwania stosunku 
służbowego, nie podano tej pracy do wiadomości praco­
dawcy to mimo, że wykonywana ona była na polecenie 
współpracowników, nie stanowi podstawy do roszczenia o 
zapłatę za pracę w  godzinach nadliczbowych. (Orzeczenie 
z 10 kwietnia 1935 —  C I 53/35).

b) Diety służbowe. Art, 11 rozp. P. R. z 24 listopada 
i 927 r. o ubezpieczeniu pracowników umysłowych. Diety, 
wypłacane pracownikowi w  czasie podróży służbowej poza 
miejscowość, w  której pracownik stale wykonuję pracę, nie 
należą do wynagrodzenia, podlegającego zaliczeniu do u 
bezpieczenia w  myśl art. 11 rozporządzenia. Obliczenie w y ­
nagrodzenia, podlegającego zaliczeniu od ubezpieczenia ce­
lem ustalenia wysokości składek ubezpieczeniowych, pod­
pada pod przepis art. 164 ust. ostatni p. !4 przytoczonego 
rozporządzenia. (N. T. A . z dnia 27 stycznia 1938 1. rej. 
2445/36 i 1540/37). ' i '  1 ! 'A  | U

c) Ustawa z dnia 18 grudnia 1919 r. o czasie pracy w 
przemyśle i handlu (Dz. U. R. P. z r. 1933 Nr. 94, poz. 734). 
Do przyjęcia  przestępstwa z art. 1 ustawy z dn. 18 grudnia 
1919 r. o czasie pracy w przemyśle i handlu wystarczy sa­

mo stwierdzenie zajęcia pracownika w zakładzie pracy za 
wiedzą i zgodą pracodawcy z przekroczeniem określonej 
w  ustawie normy 8 godzin na dobę, przy czym ustawa ta 
odnosi się do wszystkich pracowników, zatrudnionych na 
mocy umowy w przemyśle, handlu i innych zakładach pra­
cy, rv szczególności do pracowników zatrudnionych w-' skle­
pie lub po zamknięciu tegoż.

Uzasadnienie orzeczenia S. N. z dnia 13 maja 1937 r. 
łsygn. akt 3 Iv 2368/36).

dl Ustawa z dnia 16 maja 1922 r. o urlopach dla pra­
cowników zatrudnionych w przemyśle i handlu. (Dz. U. R. 
P. z 1933 r. Nr. 94, poz. 735). Pracownik umysłowy, który 
przepracował już w danym zakładzie pracy rok bez przer­
wy, nabywa w każdym następnym roku kalendarzowym 
prawo do urlopu miesięcznego bez względu na czas trwa­
nia pracy w tym następnym roku, o ile zaś urlopu nie w y ­
korzystał, ma prawo do całomiesięcznego wynagrodzenia, 
a nie do takiej jego części, jak odpowiada czasowi pracy 
w odnośnym roku kalendarzowym.

Uzasadnienie orzeczenia S. N. z dnia 4 grudnia 1935 r. 
(sygn. akt O I 1622/35).

e) Rozporządzenie Prezydenta Rzeczy pospolitej z dnia 
24 listopada 1927 r. o ubezpieczeniu pracowników umysło­
wych. (Dz. U. R. P. Nr. 106, poz. 911). Pracownik umy­
słowy. który jako pełnomocnik pracodawcy miał obowią­
zek zgłoszenia do ubezpieczenia w Zakładzie Ubezpieczeń 
Pracowników. Umysłowych pracowników umysłowych, za­
trudnionych u pracodawcy i obowiązku tego co do siebie 
nie wykonał, nie może dochodzić od pracodawcy odszko­
dowania za niezgłoszenie siebie do tego ubezpieczenia.

7, uzasadnienia orzeczenia S. N. z dnia 8 lutego 1937 r. 
(sygn. akt C I I  2423/36).

f) Zrzeczenie się przez pracownika w ugodzie wszel­
kich pretensyj z tytułu stosunku pracy obejmuje także zrze­
czenie się pretensji z powodu riieubezpieczenia go w  Z. U. 
P. U., gdy pracownik wiedział w  chwili zawierania tej u- 
gody o istnieniu tej pretensji.

Z uzasadnienia orzeczenia S. N. z dnia 4 stycznia 1937 
(sygn. akt C I I  1998/36). , 1 i f f i i U i j f j
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Wykaz norm dochodowości
Netto w % od obrotu zajęć przemysłowych,, wolnych zajęć zawodowych, przedsiębiorstw przemysłowych

i budynków na rok 1938 w okręgu Izby Skarbowej w Krakowie.
U W A G A : Od kwoty obliczonych na podstawie dochodowości netto potrącalne są udowodnione koszty czynszu z lo­

kalu znajdujący sic w cudzym budynku oraz koszty kierownictwa w przypadku, gdy  właściciel osobiście 
przedsiębiorstwem nie kieruje.

Nazwa branży
S p rze­

daż
deta l.

S p rze­
daż

drobna
Nazwa branży

S prze­
daż

deta l.

S p rz e ­
daż

drobna

Zajęcia przemysłowe.
70

Wolne zajęcia zawodowe.
80

150. Maklerzy giełdow i
153. Akuszerki
154. Architekci

65
80

151. Pośrednicy:

a) handl, wykonywujący zlecenia do­

rywczo

b) handl. działający na podstawie sta­

70
155. Felczerzy
156. Geometrzy:

a) utrzym. prac.
b) bez pracowników

157. Inżynierowie

50
70
70
70

łej umowy ajencyjnej przedstawicie­

le handlowi 
c) ubezpieczeniowi 

152. W ojażerow ie

60

60

55

158. Notariusze
159. Technicy budowlani
160. Technicy dentystyczni
161. W eterynarze
162. Obrońcy sądowi 80 |

70
60
60

PRZEDSIĘBIORSTW A PRZEM YSŁOW E

W ysokość norir W ysokość norm

Nazwa branży
w °/0 od  ob ro ti . w °/„ od  obrotu

z w łas­ z pow ie Nazwa branży z w ła s ­ z pow ie ­
nych rzonycl nych rzonych

mater. m a ter m ater. m ater.

i. Betonowych wyrobów fabryki 18 19. Mleczarstwo (wyrób masła i sera 12
2. Budowlane przedsiębiorstwa 15 20. M łyny:

3. Cegielnie (wyrób cegły, dachówek, dre­ a.) motorowe 6 25
nów ): , : | b) parowe 6 25

a) z fabrykacją ręczną i wypałem po-
15

c) wodne 8 35
lowym d) wiatraki 40

b) z fabrykacją ręczną i piecami Hof­
manów 18

21. Mydlą zwykłego fabryki
22. Odlewnie żelaza

12
12

c) z fabrykacją maszynową i piecami
20
15

23. Olejarnie:
Hofmanowskimi a) ręczne 12 35

4. Dewocjonąlii wyrób b) maszynowe 10 30
5. Drutu fabryki 15 24. Papy dachowej wytwórnie 15
6. Dywanów fabryki 18 25. Pierników fabryki 18
7. Farb i lakierów wytwórnie 15 26. Pralnie mechaniczne 25
8. Farbiarnie: 27. Sera wyrób 12

a) przędzy, surowych materiałów włókien­
niczych, pończoch i skarpetek 

b) garderoby

15
25

28. Szczotek i pendzli wyrób

29. Świec fabryki:
14

9. Farmaceutycznych wyrobów  wytwórnie 
10. Garbarnie skór twardych

20
12

a) parafinowe

b) stearynowe 

30. Tartaki:

15
15

11. Gorzelnie rolnicze 10 a) motorowe 12 30
12. Graficzne zakłady: b) parowe 12 30

a) drukarnie, składanie i drukowanie 15 31. Torebek papierowych, zeszytów, bloków
ręczne itp. wyrób 20

b) zakłady mieszane, posiadające co- 14 32. W alizek wyrób 18
najmniej 2 z powyżej wymienionych 33. Wapienne zakłady 15
działów 34. W aty i wataliny wyrób 20

13. Instalacyjne zakłady elektrotechniczne 18 35. W in fabryki:

14. K a fli wyrób 15 a) owocowych 15
15. Kamieniołomy 18 b) rodzynkowych 15

16. Karoserii budowa 18
36. W ody  sodowej i lemoniady fabryki 30

17. Metalowych wyrobów wytwórnie galante­

rii metalowej 20

37. W ódek i likierów fabryki

38. Zabawek wyrób:
a) celulodoiwycii

15

2018. Miodosytnie 18 b) drewnianych 20



DOCHODOWOŚĆ NETTO BUDYNKÓW

Rodzaje budynków

W ysokość 
norm y :

Rodzaje budynków

W ysokość 
norm y :

roczn ie
od

i ib y

W  ”/» 
przych . 
brutto

roczn ie
od

izb y

W  »/0 
przych. 
brutto

I. Budynki mieszkalne gospodarstw rolnych 2) o przych. brutto ponad 1.000 zl.

o obszarze do 50: a) murowane 70
1) 1-izbowe 70 b) drewniane 65
2) 2— 3-izbowe 60 B. w miastach mniejszych:
3) ponad 3 izby 55 1) o przychodzie brutto do 1.000 zl.

70II. Budynki mieszkalne gospodarstw rolnych a) murowane
o obszarze do 50 ba: b) drewniane 65

1) do 6 izb 100 2) o przych. brutto ponad 1.000 zł.

2) od 6 do 12 izb 90 a) murowane 65
3) od 12— 20 izb 85 b) drewniane 60
4) ponad 20 izb 75 C. w miastach większych, miejscowoś­

111. Budynki czynszowe lub używane wzgl. u- ciach podmiejskich, letniskowych i

żytkowane bezpłatnie o ilości izb nieprze- uzdrowiskowych:

kraczającej 12: 1) o przychodzie brutto do 1.000 zł.
65A. w  gminach wiejskich (z wyjątkiem a) murowane

miejscowości wymienionych w  lit. Q.) b) drewniane 60
1) o przychodzie brutto do 1.000 zl. 2) o przych. brutto ponad 1.000 zł.

55a)' murowane 75 a) murowane

b) drewniane 70 b) drewniane 50

W  najbliższym numerze ogłosimy 
mieślniczych.

ciąg dalszy t. j. normy dochodowości od przedsiębiorstw rze-

T r a n s p o r t u  
l ą d o w e ,  z a m o r s h i e ,  
c l e n i e ,  e h s p e d u c i a ,  
m a g a z y n o w a n i e ,  
ładunki zbiorowe, inkaso, 
przeprowadzki w wozach 
meblowpch oraz przewóz 
t o w a r ó w  samochodami 
c i ę ż a r o w y m i .

mm
B I U R A :

ulica Floriańska L. 4. 
Telefon 173-03 i 114-78

MAGAZYNY:
ul. Długa 72. Tel. 130-69

1838 so 1938

C. H A R T  W I G ,  S. A.
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Oddział w K R A K O W I E

„Przegląd Kupiecki" 
to  broń k u p c a !



B U C H A L T E f t r e t i ó
poda!feu?q
pod red. Dra M . Lustgartena
zaprzys. biegłego sądowego dla księgowości

W ym óg prowadzenia ksiąg handlowych „a jour"
Według wydanego dnia 17 marca 1987 r. przez 

N. T. A. wyroku do L. rej. 1728/34 o zniesienie za­
pisów do ksiąg od razu za dłuższy okres czasu, ma­
sowo w czasie późniejszym, odbiera im charakter 
prawidłowych ksiąg handlowych i uzasadnia pomi­
niecie ksiąg również w charakterze zapisków".

W  myśl tego wyroku, księgi handlowe powin­
ny być prowadzone w  ten sposób, aby każdocześnie 
odzwierciadlały stan majątkowy przedsiębiorstwa, 
w przeciwnym bowiem razie nie odpowiadałyby po­
stanowieniom prawnym, zawartym pośrednio w ar­
tykule 54 k. h.

W edług glossy W . Góry do powyższego wyro­
ku, księgowość powinna być uznaną za prowadzo­
ną a jour, jeżeli wszystkie tranzakeje danego dnia 
zostały wtłoczone w  nieprzerwany łańcuch pozycji 
po sobie czasowo następujących, czyli aby były za­
księgowane w samych tylko księgach chronologicz­
nych (dziennik) oraz w  takich księgach szczegóło­
wych. których prowadzenia a jour przedsiębiorstwa 
we własnym interesie same skrupulatnie powinny 
przestrzegać. W  szczególności tyczy się to ksiąg, 
przedstawiających stosunek kredytowy do interesów 
a więc ksiąg dłużników i wierzycieli.

Od lej zasady wymienia W . Góra kilka wyjąt­
ków, w których opóźnienie w  księgowaniu tranzak­
cji należałoby przyjąć za usprawiedliwione —  i m i­
mo wykroczeń nie osądzić księgowości jako niepra­
widłową. —  Są to:

1) różne zdarzenia nadzwyczajne, jak choroby e- 
pidemiczne, ewakuacja lokali biurowych, wydarze­
nia żywiołowe etc.

2) w przedsiębiorstwach posiadających poza za­
kładem głównym oddziały, które nie prowadzą od­
dzielnej księgowości, lecz w zakładzie głównym pro­
wadzi się księgowość centralną. —  Należy w tym 
wypadku usprawiedliwić księgowanie z opóźnie­
niem tranzakcji dokonanych przez oddziały, o ile za­
kład główny zaksięguje te tranzakeje bezpośrednio 
lio otrzymaniu raportów od swych oddziałów.

3) w razie nadzwyczajnego nasilenia pracy biu­

rowej, wskutek wielkiego ruchu w  pewnych okre­
sach, podczas gdy normalnie lego ruchu nie ma. Po­
nieważ nie można na te okresy przyjmować dodat­
kowego personelu, a nadmiaru pracy buchalteryj- 
nej istniejący personel nie może w  terminie odro­
bić, powstają zaległości, które w czasie późniejszym 
się usuwa względnie wyrabia.

Takie opóźnienia w księgowaniu należy przyjąć 
jako usprawiedliwione, z tym zastrzeżeniem, że mu­
szą być usunięte w ciągu miesiąca.

Po gruntownym remoncie poleca się

KAWIARNIA „ P O L O N I A “
K R A K Ó W ,  U L .  G R O D Z K A  4 3

T E L E F O N  163-65

Wydaje śniadania wiedeńskie zł. 1"—
Sala bilardowa - Dzienniki krajowe i zagraniczne

Wszystkie te wyjątki odnoszą się do przedsię­
biorstw prowadzonych w  większym zakresie. Nie 
uwzględnił w swej glosie p. Góra kupców, zatrud­
niających jednego pracownika buclialteryjnego, 
względnie —  jak to obecnie jest w  zwyczaju —  tzw. 
buchalterów dochodzących.

Należałoby u tych kupców także za usprawie­
dliwione przyjąć opóźnienie w księgowaniu z powo­
du urlopu, względnie choroby pracownika buchal- 
teryjnego. (1)

BUCHALTERZY REJESTRUJĄ SWOJE 
KW ALIFIKACJE

W  związku z projektowaną ustawą o buchalterach d y ­
plomowanych i koniecznością możliwie jednolitego przygo­
towania kadr buchalterów Polski Związek Buchalterów  - 
Rzeczoznawców (W arszaw a,'Now ogrodzka 20) przystępuje 
do rejestracji kwalifikacyj fachowych wszystkich buchal­
terów w  Polsce, zrzeszonych i niezrzeszonych. Zaintereso­
wani buchalterzy i pomocnicy w interesie własnym winni 
skomunikować się ze wspomnianym Związkiem.



1-ROCZNA SZKOŁA PRZYSPOSOBIENIA  ADMjINISTRACYJNO-HANDLOWEGO
( K u r s  A b i t u r i e n t ó w )
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P R Z Y J M U J E  W P I S Y
Warunki przyjęcia: Ukończona eonajmniej 6-ta k!. gimn. starego typu, wzgl. 4-ta kl. ginmn. nowego typu. 

Informacji udziela Sekretariat od godziny 9-tej rano do godziny 2-giej popoł.

Nowe przepisy w  sprawie obrotu płatniczego z Palestyną
Z dniem 14 września 1938 r. wszedł w  życie 

nowy okólnik Kom isji Dewizowej Nr. 14. w  sprawie 
obrotu płatniczego z Palestyną i z tym samym dniem 
przestał obowiązywać okólnik K. D. z 29 kwietnia 
1937 r. 44. w  sprawie rozrachunku z ludnością ży­
dowską w  Palestynie.

W  myśl tego nowego okólnika zasadą jest, że 
wszelkie należności, mające być płatne w Palestynie 
mogą być przekazywane do Palestyny jedynie za ze­
zwoleniem Komisji Dewizowej. —  Należy zatym w 
każdym poszczególnym wy padku wnosić podanie do 
Kom isji Dewizowej o zezwolenie na przekaz. 
Wrazie udzielenia zezwolenia przez Komisję Dewi­
zową będą przekazy dokonywane w  wolnej dewizie, 
a rejestrowane będą przez P. I. R. na rachunku e- 
widencyjnym „Finansowym —  Palestyna14. Niektó­
re przekazy z tytułów finasowych, przeznaczonych 
dla ludności żydowskiej w  Palestynie będą mogły 
być przekazywane w drodze rozrachunku przez PIR. 
Zależeć będzie od decyzji Komisji Dewizowej, czy 
dany przekaz ma być dokonany w wolnej dewizie, 
czy też w  drodze rozrachunku na PIR. Rozumie 
się, ze w  tym ostatnim wypadku nastąpi znaczne 
opóźnienie w  przekazie, albowiem wypłata w  Pa­
lestynie będzie mogła nastąpić jedynie w  miarę 
wpływów. „

W  szczególnych wypadkach banki dewizowe są 
uprawnione we własnym zakresie rozstrzygać wnio­
ski o zapłatę zobowiązań wobec osób zamieszkałych 
w Palestynie a to za przesłane bankom dewizowym 
z zagranicy, —  w związku z-otwarciem akredyty­
wy, —  środki płatnicze, następnie pieniądze wpisa­
ne na rachunki zagraniczne wolne w  obcych walu­
tach „nowe“ , oraz z tytułu zwrotu sum dłuzniczych 
zagranicę z tytułu pożyczek zaciąganych zagranicą 
w zagranicznych środkach płatniczych, a to wszy­
stko na warunkach przewidzianych w  okólnikach 
Komisji Dewizowej Nr. 18 (ustęp ostatni), Nr. 31 
(rozdział I. p. 2.) oraz Nr. 46.

Zupełnie odrębne przepisy istnieją co do nale­
żności towarowych.

I lak należności z tytułu importu do Polskiego 
obszaru celnego towarów, wprowadzanych na zasa­
dzie pozwoleń przywozu, wymieniający Palstynę ja ­
ko kraju pochodzenia, jak również zaliczki na te 
towary oraz koszty uboczne, jako to koszty przy­
wozu, przeładunku, magazynowania, ubezpieczenia, 
opłaty celne, opłaty konsularne, prowizja agentów, 
przedstawicieli, maklerów i tp. —  związanych z ta­
kim importem, będą mogły być regulowane w  wol­
nej dewizie na zasadach ogólnych tj. w  myśl instru­
kcji w sprawie regulowania należności za importo­
wane do Polski towary (Nr. 14 K. D.), z tym, że 
przekazy z powyższego tytułu będą rejestrowane w 
PIR-ze na rachunku ewidencyjnym „towarowym 
Palestyna11. — Natomiast do zapłaty za towary cy­
trusowe (pomarańcze, cytryny, grapo - fruits), któ­
rych import z Palestyny został już dokonany w  ra ­
mach transakcji kompensacyjnych na warunkach 
zapłaty, ustalonych każdorazowo w zezwoleniu na 
te transakcje, nie mają zastosowania poprzednie wy­
wody.

W  związku z tym zaznaczyć należy, że P IR  in­
strukcją Ni'. 27 Rozp. z dnia il sierpnia 1938 podał 
do wiadomości, że od dnia 9 sierpnia 1938 nie ma­
ją Banki przyjmować wpłat na rachunek „Palesty­
na11, z wyjątkiem wpłat z tytułu importu owoców 
cytrusowych a to w związku z wygaśnięciem umo­
wy rozrachunkowej polsko - palestyńskiej.

Nie zostało rozstrzygnięte pytanie ani w nowym 
okólniku 14 K. D „ ani w  instrukcji PIR-u co się staje 
z kwotami, które już zostały wpłacone PIR-ze, a nie 
zostały jeszcze wypłacone w  Palestynie. Przyjąć na­
leży, że kwoty te w  miarę wpływów będą wypłacane 
w Palestynie, - o ile jednak chodziłoby o pośpiech, 
to możnaby wnosić nowe podania do K. D. o zezwo­
lenie na przekaz odnośnych kwot w  wolnych dewi­
zach przy równezesnym wycofaniu z PIR-u danego 
do wykonania przekazu. Dr. L. S.

PLO me V STPLOUJ6
w 9 wielko/ciach 
do zabezpieczenia
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PORADNIK CELNY
Na lamach poradnika będziemy udzielać za pośredni­

ctwem wybitnych znawców z dziedziny prawa celnego szcze­
gółowych inform acji w zakresie stosowania przepisów i 
taryf celnych oraz odpowiedzi na zapytania abonentów.

Nowa umowa gospodarcza 
z Niemcami

(A . M .) Z dniom iii sierpnia 1938 r. weszła w życie la­
mowa. gospodarcza z Rzeszą Niemiecką z ważnością do dnia 
28 lutego 1941 r. Jednocześnie tracą moc obowiązującą umo­
wy; zawarte pomiędzy Polską i Niemcami w  dniu 4 listopada 
1935 -wraz z uzupełniającymi traktatami, protokołami i kon­
wencją handlową z dawną Austrią.

Z ważniejszych postanowień umowy należy podkreślić 
fakt. że umowa zawiera klauzulę największego uprzywile­
jowania, tak że pod tym względem istniejący stan rzeczy 
nie uległ zmianie.

Dotychczas obowiązująca zasada, że świadectwa pocho­
dzenia z Austrii muszą być wystawiano przez Izby Przemy­
słowo - Handlowe i zaopatrywane w  w izy  konsularne, stra­
ciły swą ważność. W obec postanowienia art. 11 umowy 
świadectwa takie będą m ogły być wystawiane również przez 
władze celne. W yjątek  stanowić będą tylko towary clone 
wg. pozycji t. c. 1258 (biżuteria nieprawdziwa).

Załącznik A  do umowy zawiera listę towarów polskich, 
które przy przywozie do Niemiec korzystać będą ze zni­
żonych stawek celnych, zaś załącznik i! listę towarów po­
chodzenia niemieckiego, które przy przywozie do polskie­
go obszaru celnego korzystać będą ze zniżonych stawek 
celnych. Stawki te przeważnie nie uległy żadnym zmianom.

Z chwilą wejścia w  życie umowy wygasa układ ma­
szynowy z b. Austrią, jak również przestają obowiązywać 
t. zw. cła preferencyjne. Fakty te niechybnie wpłyną ha­
mująco na import z b. Austrii. Cały szereg artykułów tylko 
dlatego mógł konkurować z towarami innych krajów, al­
bowiem korzystał z wydatnej pomocy rządu austriackiego 
w formie premii eksportowych lub wspomnianych wyżej 
preferencyjnych stawek celnych.

Układ w  sprawie płatności, który jest częścią umowy 
gospodarczej, zawiera, ui. in. warunek dokonywania pła­
tności w Polsce za pośrednictwem Polskiego Instytutu R oz­
rachunkowego, zaś w Niemczech za pośrednictwem Deutsche 
Verrechnungskasso.

Dotyczy to również płatności z b. Austrią, które będą 
dokonywane po dniu 31 sierpnia b. r., przy czym ustalono 
kurs 101.01 szylingów aust. równa się 100.—  zł. lub 99.-— 
złotych —  100 szylingów austr.

Eksport zwierząt.
Ministerstwo Skarbu okólnikiem O 155, wyjaśnia, że: 

„jeżeli waga zwierząt stwierdzona przez Urząd Celny, prze­
wyższa wagę, podaną obok ilości sztuk, w  zaświadczeniu 
walutowym lub świadectwie rozrachunkowym, Urząd Cel 
ny może wypuścić zagranicę nadwyżkę, o ile nie przekra­
cza ona 5% w agi podanej w  zaświadczeniu wzgl. świad. 
rozrachunkowym.

Przywóz z dawnej Austrii
Okólnik IIin . Skarbu C 159 wyjaśnia, że pozwolenia 

na przywóz towarów z b. Austrii, wydane przez Min. Przem. 
i Handlu będą honorowane aż do wygaśnięcia terminu ich 
ważności. , • , . . , f. .

O B R Ó T  P Ł A T N IC Z Y  Z N IE M C A M I

W  tej sprawie wydała Kom isja Dewizowa okólnik Nr. 
35 z 25 sierpnia 1938 r.

Okólnikiem tym uregulowana została sprawa przeka­
zów (przez Polski Instytut Rozrachunkowy) należności z 
obrotu towarowego, Sprawa w yjazdów  do Niemiec w  ce­
lach handlowych i innych, sprawa podróży handlowych 
z Niemiec do Polski, sprawa przekazów należności walo­
ryzacyjnych, sprawa przekazów na zasadach ogólnych, 
sprawa przekazów przez Bank Polski za należności nie- 
towarowe, sprawa rozrachunków prywatnych oraz sprawa 
w ysyłk i weksli do Niemiec.

Przepisy tego okólnika mają zastosowanie również do 
obrotów płatniczych z b. Austrią, począwszy od dnia, 1 
września br. i

Szczegółowych informacyj udzielić może każdy bank 
dew izowy lub nasze Biuro.

Możliwości eksportowe
Bliższe informacje w  poniższych sprawach uzyskać mo­

gą, zainteresowani eksporterzy w  Państwowym Instytucie 
Eksportowym. Przy zgłoszeniu należy powołać się na od­
nośny numer. Firmy, które nie pozostawały dotychczas w 
bliższym kontakcie z Instytutem, winny nadesłać jednocze­
śnie swe referencje.

Artykuły fajansowe. Firma z Haiti interesuje się im­
portem powyższych artykułów, a zwłaszcza talerzy głębo­
kich do zupy. Ceny cif w dolarach amerykańskich. —  
P/21992/95/JD.

Superfosfat. Firma bułgarska interesuje się importem 
superfosfatu, mocznika i siarczaniu amonu P/22242/39/JD.

W ódki i  likiery. Firma nowozelandzka interesuje sie 
importem powyższych artykułów. P/19648/77/JD.

P iłk i gumowe. Firma holenderska interesuje się im­
portem piłek gumowych —  barwnych dla dzieci. —  
P/22297/54/JD.

Słoiki do miodu. Firma palestyńska interesuje się im­
portem powyższego artykułu. P/22359/63/JD.

Różne. Firma z Peru pragnie nawiązać kontakt z pro­
ducentami taśm do maszyn, pow ielaczy płaskich i rotacyj­
nych, farb dc nich i matryc. P/22367/61/JD.

Różne. Firma grecka interesuje się importem z Polski 
wyrobów metalowych, papieru oraz materiałów włókienni­
czych. E/18188/95/H.

Materiały włókiennicze. Firma agenturowa węgierska 
poszukuje przedstawicielstwa firm polskich z zakresu ma­
teriałów włókienniczych. E/21735/H.

Różne. Firma agenturowa z Manili (F ilip iny ) pragnie 
nawiązać kontakt z eksporterami polskimi branży włókien­
niczej. E/21847/64/H.

Różne. Firma agenturowa z Peru interesuje się impor­
tem z Polski różnych artykułów. E/21986/95/H.

Tkaniny. Firma indo-brytyjska w Rangoon interesuje 
się importem tkanin wełnianych i bawełnianych i różnych 
innych artykułów. P/21625/95/M.

Skóra końska. Firma argentyńska pragnie importować 
większe ilości skór końskich wyprawionych. P/21546/58/M.

Skóra. Firma charbińska interesuje się wszelkiego ro­
dzaju skórami oraz guzikami. P/21311/95/M.

Skóry. Firma szwedzka pragnie otrzymać przedstawi­
cielstwa garbarń polskich na skóry (Glattes und gepresstes 
Rindłeder). P/22237/58/M.

Satyny kołdrowe. Fabryka kołder w  Szwecji pragnie 
importować z Polski satyny kołdrowe, przy zapotrzebowa­
niu rocznym około 100,000 metrów. F./22356/46/M,



„Straż B e zp ie c ze ń s tw a ” w Krakowie
Wawel L. 9. — Telefon Nr. 168-86 

Jedyna umundurowana i uzbrojona w broń palną na wzór 
i na prawach P. P. „STR AŻ B E Z PI  E C Z E Ń S T W A “

przyjmuje zlecenia na, strzeżenie wszelkich obiektów handlo­
wo - przemysłowych przed kradzieżą i in. uszkodzeniem. Peł­
ni służbę oehronno - porządkową w czasie zebrań, zabaw i t. p. 
Strażnicy „S1R AŻY“ są szkoleni w służbie policyjnej przez 
specjalnego instruktora P. P. —  „STRAŻ BEZP.“  daje p e ł- 
11 ą gwarancję bezpieczeństwa. Zlecenia pisemne, telefonicz­
ne (telefon 168-86) codziennie od godz. 8 do 20 wieczór. DLA 
P. T. CZŁONKÓW STOW. KUPCÓW KRAKOW SKICH (no- 
woubezpieczającycli się) za okazaniem dowodu przynależno­
ści do Stowarzyszenia udzielać będziemy 20% zniżki cen od 

p r z e z  c a ł ą  n o c .  normalnych opłat za strzeżenie. — — — —

W interesie własnego dobra i spokojnego wypoczynku nocnego po całodziennym trudzie 
pracy zawodowej należy korzystać z usług „Straży Bezpieczeństwa

Strażnik „S T^R A Ż Y“ 
czuwa

podwyższono o 

grysik uległy

Zmiany przepisów celnych i dewizowych 
w okresie od 17 do 27 sierpnia 1938 r.

H O LA N D IA . W  projekcie znajduje się zniżenie opłat 
od pozwoleń przywozu z 1/2% do 3/8% wartości faktu­
rowe i towaru.

'.JAPO ŃSKIE PO SIA D ŁO ŚC I. K  o r  e a. Przyw óz 
sztucznych nawozów podlega systemowi pozwoleń impor­
towych i kontroli cen.

M ARO KO . Z dn. 1 września 1938 r.
25% opłaty portowe i składowe.

P A L E S T Y N A . Stawki na pszenicę i 
zmianie, w zależności od cen jednej tony.

S Z W A JC A R IA . Rozporządzeniom, które weszło w ży ­
cie w dniu 17 sierpnia 1938 ustaliła Rada- Związkowa cło 
importowe na pszenicę i żyto w  wysokości 3 fr. szw. od 
100 kg.

W I E L K A  B R Y T A N IA . Z dn. 11 sierpnia 1938 wpro­
wadzono podwyżkę opłat wyrównawczych od importowanej 
mąki pszennej z 2 sh. na 3 sh. 6 d. od worka o zawartości 
280 łbs.

OKAZJE DO HANDLU Z ZAGRANICĄ

Izba Przemysłowo - Handlowa w  Łodzi komunikuje, 
że następujące firm y zagraniczne zgłosiły choć przyjęcia 
przedstawicielstwa' polskich fabryk w  swoich krajach: fir ­
ma. szwedzka na tkaniny meblowe, pluszowe, rękaw iczki 
skórzane, kołdry i tanią odzież męską, kapelusze męskie, 
pantofle poranne, skórzane i gumowe; firma litewska na 
wszelkiego rodzaju w yroby; firma norweska na tkaniny 
włókiennicze, a firma finlandzka również na tkaniny w łó­
kiennicze.

KOM UNIKATY IZBY HANDLOW EJ 
POLSKO - PALESTYŃSKIEJ

Możliwości eksportowe do Palestyny.
Do Izby  wpłynęły ostatnio następujące zapytania z 

Palestyny: ■ j 1 | i1
12/IP/38. Poważna firma agenturowa interesuje się

przedstawicielstwem fabryk armatury wodnej, wyrobów  sa­
nitarnych żeliwnych i kamionkowych, kafli białych do w y­
kładania łazienek.

13/1P/38. Firma w Teł-Aw iw ie interesuje się otrzyma­
niem przedstawicielstw firm eksportujących flaszki dla pro­
duktów kosmetycznych..

14/IP/38. Firma palestyńska interesuje się importem 
wyrobów tekstylnych, żelaza, blachy, materiałów budowla­
nych.

15/IP/38. Firma palestyńska interesuje się importem 
wyrobów tekstylnych i konserw z Polski.

16/IP/38. Fabryka wyrobów  metalowych w Palestynie 
interesuje się importem z Polski popiołu z cyny.

Bliższych in form acji udziela Wydział Handlowy Izby  
Handlowej Polsko-Palestyńskiej, Warszawa, F redry  10.

Plomby i etykiety dla handlujących mąką.
Jak wiadomo, kupcy trudniący się handlem mąką i 

kaszą obowiązani byli do dnia 5 września b. m. złożyć w 
Zarządzie Miejskim (wzgl. na prowincji w Starostwie) w y ­
kaz zapasów tych towarów, przy zachowaniu kopii tego 
zestawienia. W  międzyczasie t, j. m iędzy 5 a 30-tym wrześ­
nia mieli otrzymać od W ładz Skarbowych plomby i tzw. 
»czerne etykiety® dla oznaczenia tychże zapasów z tym, że 
plobmy i etykiety te m iały być bezpłatnie doręczone.

Dopiero 21 b. m. wydane zostały szczegółowe instruk­
cje wraz z plombami i etykietami Rejenowej •Kontroli Skar-

MAGAZYN JUBILERSKI
I. K i l  P S I E I H

Kraków, STRADOM T6
i  Telef. 17 4 -0 8  — dawniej D ietla 44

P ° l e c a

Zegarki szwajcarskie, p o d a r k i  

ś lu b n e , kryształy, srebro stołowe 

i t. p. po cenach fabrycznych.



bowej w Krakowie, p rzy ul. Kanoniczej 17 (wzgl. na pro­
w incji Urzędom A kcyz i Monopoli lub właściwym Władzom 
Skarbowym) a funkcjonariusze w ciągu najbliższych dni od­
wiedzą wszystkie sklepy spożywcze i wytwórnie (ciastkar­
nie, piekarnit) celem skontrolowania czy zapasy towarów 
odpowiadają wykazom złożonym do 5 września br. (wzgl. 
stwierdzą, iż zapasy te z powodu normalnej sprzedaży są 
zmniejszone lub uzupełnione już oplombowanymi workami 
(poczym  wręczą odnośnym kupcom lub przemysłowcom od­
powiednie ilości plomb i czarnych etykiet bez pobrania ja ­
kichkolwiek opłat z tego tytułu.

PREFERO W ANIE  FIRM EKSPORTOW YCH PRZY 

UDZIELANIU POZW OLEŃ PRZYW OZU
Ministerstwo Przemysłu i Handlu, mając na celu da­

nie rekompensaty firmom, zajmującym się eksportem, któ­
re przyczyn iając się do uaktywnienia naszego bilansu han­
dlowego ponoszą niejednokrotnie znaczne ciężary, rozpo­
częło akcję preferowania tych firm również przy wydawa­
niu pozwoleń przywozu. Ostatnio szereg eksporterów uzy­
skało z decyzji Ministerstwa pozwolenia przywozu na zna­
cznie większą ilość towarów importowych niż firm y trud­
niące się wyłącznie importem. Ponadto Ministerstwo pole­
ciło Kom itetowi Przywozowemu Rady Handlu Zagraniczne­
go opracowanie zasad stałego preferowania eksporterów 
przy podziale normalnych kontyngentów przywozowych, 
który jak wiadomo, dokonywany jest co dwa miesiące.

PODATKI W  PAŹDZIERNIKU

W  październiku płatne są: dnia 5 podatek od energii 
elektrycznej pobrany w  drugiej połowie września, 7-go 
potrącony podatek dochodowy pracownikom za wrzesień, 
tegoż 7-go —  specjalny podatek od wynagrodzeń z fun­
duszów publicznych, 15-go —  zaliczka kwartalna na po­
datek obrotowy przez płatników; nie prowadzących ksiąg 
handlowych za II  kwartał 1938 r. w  wysokości minimum 
1/5 kwoty podatku wym ierzonego za rok ubiegły, 15-go I I  
półroczna rata podatku dochodowego wynikająca z komu- 
iac ji uposażeń otrzymanych w  ciągu roku 1937, 20-go po­
ił arek od energii elektrycznej pobrany w  ciągu pierwszej 
połowy bm. października, 25-go —  zaliczka na podatek <>- 
brotowy w  wysokości podatku przypadającego od obrotlu 
osiągniętego we wrześniu przez przedsiębiorstwa I— II  kat. 
handlowej i i do V  przemysłowej prowadzące, księgi, 25-go 
zaliczka kwartalna na podatek obrotowy w  wysokości po­
datku przypadającego od obrotu w  ubiegłym kwartale (li­
piec, sierpień i wrzesień) przez pozostałych płatników pro­
wadzących prawidłowe księgi; 31-go II półroczna rata po­
datku od lokali; 31-go płatność podatku od kapitałów i 
rent. i

W  DNIU 1 PAŹDZIERNIKA WEJDĄ W  ŻYCIE 
NOW E PRZEPISY O PACZKACH POCZTOWYCH

W  Dzienniku Urzędowym Ministerstwa Poczt i Tele­
grafów (Nr. 15/38) ogłoszono nowe przepisy o paczkach 
pocztowych w obrocie krajowym. W  myśl przepisów tych, 
które wchodzą w  życie 1 10. 1938 r.:

a) Adres pomocmczy do paczki, t. j. formularz urzę­
dowy (cena 3 gr.) jest potrzebny tylko do paczki obcią­
żonej pobraniem, bez względu na kwotę pobrania oraz do 
paczki z podaną wartością ponad 200 zl. W szystkie inne 
paczki należy nadawać na pocztę licz adresu pomocnicze­
go (dotychczas do każdej paczki musiał być dołączony a- 
dres pomocniczy).

b) Paczka lub list mogą być obciążone pobraniem 
do wysokości 10.000 zi. (dotychczas tylko 5.000 złotych).

c) Paczka może być adresowana na okaziciela je j do­
wodu nadania, jednak wtedy musi w swoim adresiel mie­
ścić —  oprócz nazwy ostatniej poczty —  także wskazówkę 
»poste-restante« na okaziciela, zamiast imienia, nazwiska i 
miejsca zamieszkania osoby, adresata; opłata dodatkowa za 
taką paczkę wynosi 50 groszy (oplata za »poste-restante«). 
Dostarczenie dowodu nadania paczki osobie uprawnionej do 
odbioru paczki jest rzeczą nadawcy. Odbiorca kwituje od­
biór paczki na okazanym przez niego dowodzie nadania 
(jest to nowy rodzaj świadczenia poczty).

(1) Nadawca, w ysyła jący przynajmniej 20 paczek ty ­
godniowo za pomocą pocztowej książki nadawczej, może 
— po zarejestrowaniu się w  miejscowym urzędzie poczto­
wym — przerzucać na adresata obowiązek uiszczenia opła­
ty za przewóz paczki i opłat dodatkowych. Opłaty te po­
biera poczta ud adresata według normalnych stawek tary­
fowych. W  razie odmowy uiszczenia opłaty poczta uważa 
paczkę za niedoręezalną i zwraca ją nadawcy.

e) Nadawca, w ysyła jący tygodniowo przeciętnie 50 
paczek z podaną wartością ponad 10.000 zł, może uzyskać 
w  Min. Poczt i Telegrafów  prawo kredytu na opłaty pocz­
towe t. zn., że uiszczać je będzie mógł jeden raz w miesią­
cu z dołu. i ' ;

f) Nadawca może z góry  opłacić należność poczty za 
doręczenie paczki: winien wtedy napisać w adresie paczki 
„Doręczenie opłacone” .

KRONIKA

XV  tydzień L. O. P. P.

W  niedzielę dnia 25 bm. ma się odbyć w okresie X V  
Tygodn ia Lotniczego Loteria fantowa na cele Obrony P o ­
wietrznej i Przeciwgazowej.

W edle dotychczasowej tradycji loteria ta jest zasilana 
fantami z ofiar składanych przez Krakowskie Sfery Gospo­
darcze i dlatego podpisane Organizacje i w tym roku zwra­
cają się z usilną prośbą o odpowiednie zasilanie tej imprezy.

W obec tego, że projektowane jest wystawienie fantów 
na w idok publiczny na kilka dni przed loterią, uprasza sio
0 możliwie spieszne składanie ofiar w Biurze Krakowskiego 
Stowarzyszenia Kupców w  godzinach urzędowych od 9— 13
1 od 16— 19, —  przy czym zaznacza się, że na życzenie fan­
ty mogą być oznaczone nazwiskiem względnie firmą ofiaro­
dawcy.

O ile dla poszczególnych P. T. Ofiarodawców forma ta 
byłaby dogodniejsza, uprasza się w miejsce fantów w  natu­
rze o składanie datków gotówkowych, które zostaną obró­
cone na zakupno fantów.

Podpisane Organizacje mają świadomość, że ofiarność 
sfer gospodarczych na cele publiczne łączy się niejednokro­
tnie z ich własnym uszczerbkiem, mimo to zwracaj?^ siej 
z niniejszym apelem, czynią to w  przeświadczeniu, że po­
dobnie jak w latach poprzednich i tym razem Krakowskie 
S fery Gospodarcze zapewnią pełne powodzenie loterii.

Straż Bezpieczeństwa.

Zwracamy uwagę na odnośny inserat, zamie­
szczony na str. 22. Wobec zlikwidowania drugiej, 
analogicznej instytucji w Krakowie („Czuwaj“ ) za­
lecamy naszym Członkom korzystanie z usług „Stra­
ży Bezpieczeństwa14, która zorganizowanym w na­
szym Stowarzyszeniu Kupcom, udziela specjalnego, 
20% rabatu w  opłatach.



Okulary dwuogniskowe
I do patrzenia w dal i z bliska 1
wspaniale centrowane, wolne od astygmatyzmu  

skośnych snopów promieni, doskonałe pole widzenia,
gwarantuje absolwent szkoły zawodow ej we Wiedniu.

O P T Y K  G R Ó S S L E R
KRAKÓW, GRODZKA 41 

T E L E F O N  Nr. 126-00 

Dokładne wykonanie recept pp. lekarzy.

HANDEL ZAGRANICZNY POLSKI w m. LIPCU

Bilans handlu zagranicznego, Rzeczypospolitej Polskiej 
i w. ni. Gdańska —  według tymczasowych obliczeń G łów­
nego Urzędu Statystycznego —  przedstawiał się w lipcu 
następująco:

Przyw óz 291.119 ton wartości 107.198 tys. zl.
W yw óz 1,367.287 ton wartości 95.798 tys. zł.
Ujemne saldo w lipcu wyniosło 11.400 tys. zl.
Na ujemne saldo bilansu handlowego wpłynął w  czę­

ści przywóz towarów z Niemiec z tytułu likw idacji zamro­
żonych należności za tranzyt kolejow y przez Polskę. P rzy ­
wóz tych towarów nie powoduje odpływu walut z Polski. 
Również nie w pływ a na odpływ  walut, przywóz towarów 
w  obrocie clearingowym, za które należność jest pokry­
wana wywozem  towarów w  okresach późniejszych.

W porównaniu do czerwca r. b. wywóz zw iększył się 
o 7.887 tys. zł. natomiast przywóz wzrósł o 8.257 tys. zł.

W  lipcu r. uh. obroty zagraniczne Polski wynosiły po 
stronie przywozu 114.7 in iljn . zl., po stronie wywozu zaś 
98.3 rnilfn. zl.

BILANS HANDLU ZAGRANICZNEGO 
W  SIERPNIU r. b.

Bilans handlu zagranicznego Polski i w. m. Gdańska 
według tymczasowych obliczeń Głównego Urzędu Staty­
stycznego w  sierpniu rb. zaniknął się saldem ujemnym w 
wysokości 10.434 tys. złotych.

Przyw óz wyniósł —  262.165 ton, wartości —  105.640 
tys. zł., w yw óz zaś —  1.232.396 ton, wartości —  95.20(5 
tys. złotych.

Na ujemne saldo bilansu handlowego wpłynął poważ­
nie przywóz towarów z Niemiec z tytułu likw idacji zamro­
żonych należności za tranzyt kolejow y przez Polskę. Gdy­
by powyższego przywozu nic uwzględnić w  bilansie han­
dlowym, saldo ujemne spadłoby do ca 4 m ilionów złotych.

W ZROST W KŁAD Ó W  W  P. K. O.
W  SIERPNIU 1938 r.

W  miesiącu sierpniu wkłady, jak również liczba oszczę­
dzających w  PKO, wykazują dalszy wzrost.

Stan wkładów oszczędnościowych w  okresie sprawo­
zdawczym zwiększył się o 8 miin. zł. i wynosił na koniec 
sierpnia b. r. 811 miln zł.

W  tym samym czasie PKO wydała 52.561 nowych 
książeczek oszczędnościowych. Liczba czynnych książeczek 
oszczędnościowych w PKO  wynosiła na dzień 31 sierpnia 
b. r. ogółem 3.298.512.

OD W YD A W N IC TW A
P. T. Abonentów „Przeglądu Kupieckiego4' upra­

sza się o wyrównanie zaległego abonamentu.
„PRZEGLĄD KU PIEC KI" można zaabonować 

listownie Grodzka 40, lub telef. 215-65.

P. T. Abonenci „Przeglądu Kupieckiego" oraz 
Członkowie Krak. Stowarzyszenia Kupców mogą o- 
trzymać zniżki do kina „W anda" na NO W Y SEZON 
1938/9 w Adm. „Przeglądu Kupieckiego".

Z powodu przypadających świąt następny nu­
mer „P . K ." ukaże się dopiero 7 października.

ADMINISTRACJA.

Z KRONIKI ŻAŁOBNEJ

Błp. Dr. ABRAHAM  INSLER
Dnia 21 bm. zmarł nagle —  na skutek udaru 

serca —  Dr. Abraham Insler w 44 roku życia. —  
Błp. Zmarły był 2-krotnie posłem na Sejm w latach 
1922 i 1930 i cieszył się jako parlamentarzysta du­
żym uznaniem wśród sfer parlamentarnych. - Ja­
ko wieloletni, wytrwały działacz społeczny i świetny 
publicysta zajmował Błp. Zmarły wybitne stanowi­
sko w ruchu gospodarczym i społecznym Żydostwa. 
Ostatnio redagował tygodnik „Opinię". Nagła 
śmierć Dra Inslera, współpracownika „Przeglądu 
Kupieckiego" wywołała w sferach żydowskich o- 
gromny żal.

Redakcja „Przeglądu Kupieckiego" wyraża o- 
sieronej Rodzinie i Redakcji „Opinii" szczere współ­
czucie.

Błp. JÓZEF APFELBAUM
Onegdaj zmarł błp. Józef Apfelbaum, jeden z 

najstarszych członków Stowarzyszenia, który dzięki 
zaletom charakteru i serca cieszył się w  najszer­
szych sferach kupieckich ogólnym poważaniem i sza­
cunkiem.

Rodzinie błp. Zmarłego przesyła wyrazy serde­
cznego współczucia ,

W y d z i a ł  

Krakowskiego Stowarzyszenia Kupców.



A l A U l t f  I  GBftFITOWE. KOPIOWE I KOLOROWE 
pŁft SZKÓŁ. BIUR | RYSOWNIKÓW

P O l E C B l

Polska Fabryka Ołówków
L. i C. HARDTMUTH-LECHISTAN

S P . A K C .  W  K R A K O W I E
Gener. lastepitwe i Bernard Ratz Kraków Ciarnewieiska 70.
D o n a b y c i a  w e  ws z y s t k i c h  s k ł a d a c h  oapiernlcso-olśniienniczych

Instalacje św iatła elektrycznego, dzwonków elektrycznych, 
telefonów. W szelk ie  przeróbki. Montaż lamp przy przepro­
wadzkach. Anteny zbiorowe z piorunochronem. Sprzedaż 
żarówek oszczędnościowych, transformatorków, poduszki, 
garczki, żelazka elektryczne i wszelk ie materiały instalacyjne 

po niskich cenach. - Firma

“  TEODOR DEMBITZER 
Kraków, ul. Grodzka 40
(wejście Poselska 13) Tel. 133-35

Firma istnieje od roku 1912.

I

HLISIE DO DRUHU
JEDNO i W I E L O B A R W N E  
najtaniej 1 najprecyzyjniej 
wykonuje

„FOTOCYNK”
KRAKÓW.  Ulica Mi ko ł a j ska  I. 6.

Telefon Nr. 1 12 -7 4

( ic tllo !  huLCtfy!

Właściciel:

ARTUR SPIRA

K R A K Ó W , UL. U 9 1 Ś L A A  2 
T EL 1 3 5 -7 7

„Chwila"
dziennik dla spraw politycznych, 
społecznych i kulturalnych

Lwów, ul. Podwale 3
Tel. Red. 203-22 , te). Adm . 227-68
K a n t o r  O g ł o s z e n i  P renum eraty:
LW Ó W , PODW ALE 1 —  TEL. 228-16
N ajpoczytniejszy dziennik Małopolski.
Ukazuje się 2 razy dziennie
i przynosi najświeższe i najpewniejsze 
wiadomości z w s z y s t k i c h  dziedzin.

O b f i t y  d z i a ł  g o s p o d a r c z y
Prenumerata miesięczna o b u  w y d a ń  
z dostawą do domu względnie na 
prowincję zł 6'60

Naj dogodniejsza 
i najskuteczniejsza reklama.



Kraków
ul. Starowiślna 27

Telefon  165-25

ul. S z e w s k a  2
Telefon  145-60

Al. Krasińskiego 4

faPKYHA OBIIWOW
i HiłMtR i  eaiauui

GUZIKI Z PRAWDZIWEGO ROGU 
TOMASCHEK i GRUSS
Kraków XXII, Kalwaryjska 6

Z e  s k ł a d u  p o  n a j t a ń s z y c h  c e n a c h .

NaJwytwornleissy. Luksusowy ^  w j i Ą g  n  i l A l f l l l l
PA L  A IS  DE D A N S E

R A N D E S - y O U S  ELEGANCKIEGO KRAK O W A  
KRAKÓW. FLORIAŃSKA 32 -  TEL. 128-47. 128-67

Prezentuje stale w yborow e i atrakcyjne program y złożone z wybitnych sił zagranicznych i krajowych
jak i najlepsze orkiestry jazzowe.

W ytw orne i nowoczesne wnętrze zapewnia miły nastrój i beztroski wesoły w ieczór.

jpół Jzielczy Ban U  upiecłwa KraLowiLiego
sp. z ogr. odp.

Grodzka 40, I. p. — telefon 157-18.

I P r z e p r o w a d z a  szybko, tanio I 
i solidnie w s ze lk ie  tra n za kcje  I )  
wchodzące w zakres bankowości |

L iPM A G A Z Y N  O B U W I A  
■ K R A K Ó W ,  Grodzka 9

„SPORT

o  o  I e  c a O B U W I E

F irm a  B R A C I A  K O H N

W ykwintne l Sportow e w y b o ro w ego
gatunku o raz  Ś N I E G O W C E
nowoczesne

inarkt ccTRETORN

KRAKÓW, ul. Szewska 9
poleca w wielkim wyborze i.

OK U C I A  B U D O W L A N E  

■ ■  i m e b l o w e  oraz przybory 

kuchenne i nakrycia stołowe

Cena abonamentu 

A  -onament kwartalny 4 zl
,, półroczny 8 zł

roczny 16 zt

P  enumeratę i ogłoszenia przyjmują 
«s :y s tk ie  biura dzienników i ogłoszeń

Godziny urzędowe Redakcji od 6 do 7 

wiecz. Rękopisów  Redakcja nie zwraca.

K roakcja i administr. Kraków, Grodzka 40.
Telefon Nr. 215-65

Konto P. K . O . Nr. 400.342.

Ogłoszenia :
40 groszy  
60 groszy  
60 groszy

W iersz milim. 1 szp. na okładce 
W iersz milim. 1 szp. na I str. okładki 
W iersz milim. X szp. w tekście 
Cala strona okładki Z t 200 Pół strony okładki Z l 10* 

Ćwierć strony Z l 50 Ósma strony Z l 25 
Cała strona w tekście Zt 450, Pół strony Z l 230 

Ćwierć strony Z ł 120 Jedna ósma strony Z l 60


